
Na sesji Unii 
Międzyparlamentarnej

uchwalono 
rezolucję 

w sprawie 
rozbrojenia

Cena 20 gr

DUBROWNIK (PAP)
Na sesji Unii Międzyparlamen­

tarnej komisja do spraw redukcji 
zbrojeń uchwaliła jednomyślnie a- 
pel w sprawie rozbrojenia do par­
lamentów wszystkich krajów 
świata.

Apel podkreśla, że parlamenty 
wszystkich krajów, a w szczegól­
ności tych, które są reprezentować 
ne w Podkomisji Rozbrojeniowej 
ONZ, powinny dążyć do zawarcia 
porozumienia w sprawie powszech 
nego rozbrojenia.

Porozumienie przewidywałoby 
m. In.:

1 Podjęcie kroków, stwarzają, 
cych atmosferę zaufania w 

myśl propozycji prezydenta Eisen­
howera i premiera Bułganina oraz 
zastosowanie wszystkich innych 
środków, zmierzających do rozbro­
jenia i wprowadzenia odpowiedniej 
kontroli.

2 Znaczną redukcję sił zbroj­
nych i zbrojeń zwykłego ty

pu wszystkich państw jako pierw 
szy doniosły krok w kierunku roz­
wiązania całokształtu problemu 
rozbrojenia.

3 Zakaz wytwarzania i używa­
nia wszystkich rodzajów bro­

ni masowej zagłady oraz położenie 
kresu wszelkim doświadczeniom z 
bronią jądrową.

Ą Wprowadzenie międzynarodo- 
wego systemu skutecznej in­

spekcji i kontroli, zapewniającego 
przestrzeganie przez wszystkie pań 
stwa zobowiązania w dziedzinie roz 
brojenia.
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II Kongres Spółdzielczości
Zaopatrzenia i Zbyty

omawia osiągnięcia i braki
wiejskich placówek handlowych

WARSZAWA (PAP)
Jak już podawaliśmy, w sobotę 7 bm. rozpoczął w 

Warszawie czterodniowe obrady II Kongres Spółdziel­
czości Zaopatrzenia i Zbytu. Salę Kongresową Pałacu 
Kultury i Nauki, w której toczą się obrady wypełnili 
delegaci z całego kraju oraz liczni goście

Na obrady Kongresu, który — Kongres nasz — mówi 
dokona oceny działalności tej on — odbywa się w czasie, 
największej organizacji chłop kiedy cały naród przeżywa 
skiej za ubiegłe 4 lata, oraz ciężką stratę, śmierć Bolesła- 
wytyczy zadania na okres wa Bieruta.

Pomyślny stert
wielkopolskich zakładów sfe S-lałki

Więcej mebli, opon, papieru 
szklanek, nawozów sztucznych

Jak wynika z napływających meldunków, więk­
szość wielkopolskich zakładów produkcyjnych wyko­
nała, łub przekroczyła zadania ustalone na I kwar­
tał br.

20 ofiar
tragicznej pomyłki

ŁÓDŹ (PAP)
Na jedną z bocznic stacji kolejo­

wej w Skierniewicach przetoczono 
kilka opóźnionych cystern po spi­
rytusie metylowym. Cysternami 
zainteresowali się pracujący w po­
bliżu i-obotnicy PPRK, którzy są­
dząc, że zawierają one spirytus 
konsumpcyjny, zaczęli odkręcać 
kurki, z cysterny wytoczono pra­
wie pełne wiadro trującego płynu. 
Część wypito na miejscu — resztę 
wyniesiono w butelkach po kawie.

Ofiarami fatalnej pomyłki padlo 
20 osób, z których trzy, mimo na­
tychmiastowej pomocy, zmarły.

najbliższych 5 lat, przybyli 
serdecznie witani członkowie 
Biura Politycznego KC PZPR: 
Józef Cyrankiewicz, Zenon 
Nowak i Edward Ochab, wi­
ceprezes Rady Ministrów' Ta­
deusz Gede, prezes ZSL — 
Władysław Kowalski, wicepre 
zes NK ZSL — Stefan Ignar 
i sekretarz NK ZSL — Jan 
Domański. W obradach bio- 
rą również udział minister 
rolnictwa Antoni Knligow'ski, 
minister skupu — Antoni 
Mierzwiński, prezes ZSCh — 
Antoni Korzycki.

Otwarcia II Kongresu Spół 
dzielczości, Zaopatrzenia i 
Zbytu dokonał przewodniczą­
cy Rady CRS — Józef Ozga- 
Michalski.

W wyniku całodziennej narady 
reaktywowano w Poznaniu

» Zrzeszenie Pszczelarzy «
Według danych statystycznych istnieje w woj. poznańskim 

16 770 mniejszych i większych pasiek pszczelich. Grupują one 
łącznie 79 000 uli. Poziom pszczelarstwa wielkopolskiego w ostat­
nich latach znacznie się obniżył, na skutek czego nie wykona- 
liśmy zadań Sześciolatki w zakresie wzrostu ilości pnł. 
Sprawdzianem tego jest rok 1955 W tym okresie handel uspo­
łeczniony skupił przeciętnie zaledwie po 3,5 kg miodu z ula, 
wobec 6,5 kg w latach poprzednich Niezbyt pocieszająco kształ­
tuje się u nas także spożycie miodu. Podczas gdy w krajach 
europejskich wypada przeciętnie rocznie na głowę ludności po 
6,5 kg, to w Polsce każdy mieszkaniec spożywa zaledwie 300 gra­
mów rocznie...

O przyczynach obniżenia się po- życzek 1 dotacji — podkreślali dy- 
ztomu pszczelarstwa wielkopolskie, skutanci — ale pieniądze te nie 
go dyskutowali obszernie przodu- przynoszą oczekiwanych rezulta- 
jący pszczelarze na naradzie woje- tów, bo w parze z nimi nie idzie 
wódzkiej jaka odbyła się ubiegłej działalność dydaktyczna, brak 
soboty w Poznaniu. Obok 350 pracy instruktorskiej, wymiany 
pszczelarzy indywidualnych, spół- doświadczeń itp. Namnożyło się 
dzielczych i PGR-owskich, w na- też sporo partaczy, analfabetów 
radzie uczestniczyli w charakterze pszczelarstwa, którzy nie tylko nie 
wykładowców: zastępca kierowni- podnoszą poziomu hodowli, ale ich 
ka WZR inż. Bierca, prof. dr De- pasieki są bardzo często rozsadni- 
mianowicz, prof. dr Kirkor i wo- kami chorób pszczelich Drugim 
jewódzki zootechnik pszczelarstwa głównym motywem rzeczowej dy- 
inż Maciejewski. skusji była sprawa sprzętu pszcze-

W dyskusji wzięło udział 23 larskiego: niedostatecznej jego 
pszczelarzy. Zapoczątkował ją An. ilości i jakości tego co jest do dy- 
toni Pluciński z Brus w powiecie spozycji. Niektórzy mówcy wręcz 
jarocińskim. Mówca powiedział o- określali produkowany sprzęt ja- 
twarcie i szczerze, że po pięciolet ko patentowaną lipę, na skutek 
nich sukcesach, upadek poziomu czego zalega on magazyny, bo ża- 
pszczelarstwa wielkopolskiego roz. den fachowy pszczelarz go nie 
począł się w 1949 r., to znaczy z kupi.
chwilą likwidacji samodzielnego _ , . *
Zrzeszenia Pszczelarzy i przejęcia się też powszechnie:
jego agend i zadań przez Związek po Pierws*e “ Powołania do życia 
Samopomocy Chłopskiej. Zabrano organizacji pszczelarskiej, która 
akta wraz z gotówką Zrzeszenia i sprawami organizacyjnymi
na tym skończyła się działalność
na odcinku pszczelarstwa.

Państwo udziela pszczelarzom 
pomocy finansowej w postaci po-

Delegaci powstawszy z 
miejsc, chwilą milczenia u- na wsi 
czcili pamięć Bolesława Bie­
ruta.

Zagajając obrady, mówca 
zobrazował dorobek spółdziel 
czości samopomocowej w o- 
kresie ostatnich 4 lat — tzn. 
od I Kongresu do chwili o- 
becnej.

Następnie delegaci wybie­
rali prezydium i przewodni­
czącego Kongresu.

W imieniu KC PZPR i rzą­
du powitał Kongres wicepre­
mier Tadeusz Gede. Następ­
nie zabrał głos, by powitać 
Kongres prezes ZSL — Wła­
dysław Kowalski,

-w-
Kongres przystępuje do o- 

brad. W pierwszym dniu dele 
gaci wysłuchali sprawozdań 
Zarządu Gł. CRS ’ Komisji Re 
wizyjnej CRS. Referat spra­
wozdawczy z działalności Za­
rządu Głównego wygłosił pre­
zes CRS — Tadeusz Jańczyk.

Po sprawozdaniu obrady 
Kongresu zostały odroczone do 
następnego dnia.

W niedzielę, 8 bm., w dru­
gim dniu obrad, Kongres — 
po wyborze komisji przystąpił, 
do dyskusji nad złożonymi w 
pierwszym dniu obrad spra­
wozdaniami Zarządu Główne­
go i Komisji Rewizyjnej CRS.

Zabierający głos w dyskusji 
przedstawiciele GS-ów, rad 
spółdzielczych i PZGS-ów oraz 
czołowi działacze spółdzielczoś 
ci oceniali pracę spółdzielczo­
ści samopomocowej we wszyst 
kich dziedzinach jej wszech­
stronnej działalności. Mówio­
no o dużych osiągnięciach spół 
dzielczości wiejskiej, głównie 
jednak na konkretnych faktach 
i przykładach. Ostro krytyko­
wano błędy i niedomagania,

nieudolność pracy poszczegól­
nych placówek oraz ogólne 
wady w zaopatrzeniu wsi. Dy­
skusja toczyła się z przede 
wszystkim wokół zagadnień sa 
morządności chłopów w GS- 
ach, jakości ’ ilości dostarczo­
nych na wieś towarów, walki 
z mankami i nadużyciami, 
inwestycji, zarobków pracowni 
ków spółdzielczych, organiza­
cji skupu produktów rolni­
czych, roli GS-ów w rozwija­
niu prostych form kooperacji

Wśród zakładów podleg- Z wysoką nadwyżką wyko- 
łych Centralnemu Zarządowi nała swe kwartalne zadania 
Przemysłu Meblarskiego w Huta Szkła w Antoninku, m. 
Poznaniu, tylko 8 nie wyko- in. w produkcji szklanek. Po- 
nało planów, w tym Swarzędz meważ mimo wszystko zapo- 
ka i Wolsztyńska Fabryka trzebowanie na te artykuły 
Mebli. Ogółem, dzięki wyko- nadal jeszcze jest znacznie 
naniu planów z nadwyżka — większe od podaży, w tej 
fabryki mebli, podległe Cen- chwili instaluje się w hucie 
trąlnemu Zarządowi, wypro- dodatkowy warsztat, na któ- 
dukowały w I kwartale do- rym wyprodukuje się dodat- 
datkowo ponad 12 tys. krze- kowo w ciągu kwietnia 38 
seł, 5305 szaf mieszkanio- tys. szklanek.
wych, 600 tapczanów, 205 Robotnicy Poznańskich Za- 
kompletów sypialnianych i y^jadów Nawozów Fosforo- 
105 stołowych. Sposrod wiel- WyCht dostarczyli dodatko- 
kopolskich zakładów tego wo 1208 ton superfosfatu 
przemysłu najlepsze wyniki granulowanego, który bardzo 
uzyskali robotnicy Fabryki Sję przyda w bieżącej kam- 
Mebli w Rogoźnie. panii siewnej.

Realizując wnioski uwzględ Fabryka Papieru „Malta4' 
nione w podpisanym niedaw- dostarczyła w I kwartale po­
no temu kontrplanie załoga nad plan 95 ton papieru i
,Jstomiia“ przedterminowo 
wykonała planowe zadania 
I kwartału, dając ponad 
plan około 3 tys. opon samo­
chodowych, 23 tys. rowero­
wych, 2,6 ton pasów klino-

tektury.
Z nadwyżką wykonali swój 

kwartalny plan robotnicy 
Zakładów Metalurgicznych 
„POMET", ale, niestety, po-

wych, 250 opon traktorowych dobnie jak w innych miesią-
i wiele innych artykułów.

Delegacja
Zgromadzenia Ludowego Albanii

przybędzie do Polski
WARSZAWA (PAP)
Marszałek Sejmu — Jan Dem 

bowski wystosował do przewód 
niczącego Zgromadzenia Ludo 
wego Ludowej Republiki Alba 
nii — Gogo Nushi pismo nastę­
pującej treści:

„Sejm Polskiej Rzeczypospo­
litej Ludowej ma zaszczyt za­
prosić delegację Zgromadzenia 
Ludowego, Ludowej Republiki 
Albanii do odwiedzenia Polski.

Członkowie delegacji Sejmu 
PRL, którzy podczas pobytu w 
Waszym kraju mieli możność 
zapoznania się z wielkimi osią­
gnięciami narodu albańskiego 
w budownictwie socjalistycz­
nym, ze szczerą sympatią wspo 
minają serdeczne przyjęcie, z 
jakim spotkali się w Ludowej 
Republice Albanii.

Sejm Polskiej Rzeczypospoli 
tej Ludowej i cały naród pol­
ski z radością powitają delega­
cję Zgromadzenia Ludowego 
Ludowej Republiki Albanii. 
Przekonani jesteśmy, że pobyt 
delegacji w Polsce przyczyni 
się do dalszego pogłębienia 
przyjaźni, która łączy oba na­
sze narody."

dowTego Ludowej Republiki Al 
banii przez Sejm PRL i zawia­
damia. że przyjmuje to zapro­
szenie z radością.

Deputowani Zgromadzenia 
Ludowego i cały naród albań­
ski wspominają z radością ser 
deczne i przyjazne spotkanie z 
przedstawicielami Sejmu PRL 
i cenią bardzo wkład Waszej 
delegacji w umocnienie szcze­
rej przyjaźni łączącej nasze na 
rody.

Jesteśmy przekonani, że wi­
zyta delegacji naszego Zgroma 
dzenia Ludowego w PRL słu­
żyć będzie również sprawie dal 
szego umocnienia tej przyjaźni 
i naszej wspólnej sprawie u- 
mocnienia pokoju na świecie."

Delegacja Zgromadzenia Lu­
dowego Ludowej Republiki Al­
banii przybyć ma do Warszawy 
w połowie bieżącego miesiąca.

cach wśród odlewów było na­
dal dużo braków. One to wła­
śnie oraz brak innych mate­
riałów wpłynęły w decydują­
cym stopniu na niewykona­
nie planów przez ZISPO i u- 
niemożliwiły wywiązanie się 
z zadań produkcji na eksport.

Mimo wielu braków w za­
opatrzeniu i innych trudno­
ści wykonały swe zadania za-
kładj' podległe Wojewódzkie­
mu Zarządowi Przemysłu. (1)

Wyniki losowania
obligacji HPBSP
w dniu 6 bm.

(Tabela nieurzędowa)
Zł fi.ooo — nr nr 615723 99763'i.
Zł 1.000 — nr nr 52010 86802 94198 

146811 180155 341207 717323 791577 832185 
857840 875786 911764 911770 969681.

Zł 500 — nr nr 42490 74618 99019 
101509 173094 178665 242701 242706 263312 
263317 273571 341202 351873 351880 377836 
446393 450682 461551 500034 500603 506073 
542529 561345 561348 568578 603908 605635 
515283 615672 615677 653642 677524 677527 
749421 798345 830685 832183 832184 886426 
893813 894954 911767 921301 937756 939655 
949854 949860 967417.

Ponadto wylosowano 94 premie 
po zł 250,— oraz 1.102 premie po zł 
150,—.

Zacięła walka

dwóch orłów
SZCZECIN (PAP)
Na skraju lasu we wsi Wirów w 

pow. Gryfino rozegrała się 7 bm. 
niecodzienna walka.

Napadly na siebie dwa, rzadko 
spotykane na Pomorzu, okazałe or­
ły bieliki o dwumetrowej rozpięto­
ści skrzydeł. Mocno sczepione z 
sobą 1 osłabione zaciętą walką orły 
udało się schwycić przejeżdżające 
tnu w pobliżu rolnikowi — Janowi 
Hołowczycowi.

zajmowałaby się także dydaktyką, 
po drugie — aby przemysł tereno­
wy zerwał raz wreszcie z brako- 
róbstwem i zaczął produkować 
sprzęt pszczelarski odpowiedni do 
potrzeb i postępu technicznego w 
tej dziedzinie produkcji bynaj­
mniej nie ubocznej, bo mającej o- 
gromne znaczenie dla rozwoju 
rolnictwa.

W wyniku całodziennej narady 
uchwalono rezolucję o powołaniu 
do życia a raczej reaktywowaniu 
Zrzeszenia Pszczelarzy, obejmują­
cego swym zasięgiem cały teren 
woj. poznańskiego. Celem zmody­
fikowania 1 opracowania statutu 
oraz regulaminu Zrzeszenia wybra­
no 20-osobową komisję, w skład 
której weszli przedstawiciele 
władz, nauki rolnlcżuj i przodują, 
cy pszczelarze.

Lekceważenie
przepisów
spowodowało
kraksę 4 samochodów

OPOLE (PAP)
Tragiczna katastrofa wydarzyła 

się w dniu 6 bm. na szosie w Krąp 
kowicach, woj. opolskie. W wyniku 
zderzenia się podczas mglistej po­
gody, czterech samochodów, zgi­
nął kierowca energobudowy w Wał 
brzychu — Stanisław Dylko, a ja- 
dący z nim w szoferce — Stanisław 
Siakała, uległ ciężkim obrażeniom, 
zaś 24 pasażerów autobusu Śląskich 
Zakładów Obuwia w Otmęcie, od­
niosło lekkie rany. A oto, jak wy­
glądał przebieg katastrofy:

Kierowca Śląskich Zakładów O- 
buwia „Otmęt“ — Walter Jersz — 
prowadząc nieprawidłowo lewą 
stroną szosy autobus fabryczny z 
30 pasażerami, wpadł na ciężarów 
kę „Star“z Energobudowy w Wał­
brzychu, naładowaną butlami z 
tlenem. Przejeżdżający kierowca z 
PGR Steblów zatrzymał się. aby u- 
dzielić pomocy poszkodowanym. W 
chwili, gdy wozy zostały już roz­
dzielone, wpadł na nie jadący z 
nadmierną szybkością, mimo 0- 
strzeżeń ludzi stojących na szosie, 
autobus PKS, kierowany przez 
Mieczysława Kircza.

W odpowiedzi na powyższe 
pismo, przewodniczący Zgroma 
dzęnia Ludowego Ludowej Re­
publiki Albanii — Gogo Nushi 
przesłał marszałkowi Sejmu na 
stępujący list:

„Zgromadzenie Ludowe Lu­
dowej Republiki Albanii jest 
bardzo wdzięczne za zaprosze­
nie delegacji Zgromadzenia Lu

Jafe już podawaliśmy, w piątek ub. tygodnia, podpisana 
została w Madrycie wspólna, deklaracja hiszpańsko-maro- 
kańska, uznająca jedność i niezawisłość całego Maroka.
Na zdjęciu: marokańczycy z b. strefy hiszpańskiej de. 
filują przed sułtanem Maroka. Mohammedem V’.

Fot. —CAF

Dekret Rady Państwa 
o obowiązku szkolnym

WARSZAWA (PAP) ją obowiązkowi pobierania
Dziennik Ustaw PRL (nr nauki w zakresie 7-klasowej

9) z dnia 7 bm. przynosi szkoły podstawowej, ta mło- 
dekret Rady Państwa, któ- dzież, która nie ukończy do 
ry ujednolica istniejące do 14 roku życia szkoły podsta- 
tychczas przepisy o obo- wowej, podlega obowiązkowi 
wiązku szkolnym i wprowa uczęszczania do niej aż do 
dza do nich szereg istot- 16 roku.
nych zmian. .... . . , , ,,
Dekret postanawia, że wszy , Młodzież w wieku 14—16 

stkie dzieci w Polsce, podlega- zatrudniona w celu wy-
________________ _ uczenia zawodu, o ile nie ma

ona ukończonej szkoły 7-kla- 
sowej, podlega obowiązkowi 
uczęszczania do szkół podsta 
wowych dla pracujących. De­
kret obarcza kierowników za­
kładów pracy zatrudniają­
cych młodzież w tym wieku 
obowiązkiem dopilnowania, 
by została ona zapisana do 
właściwej szkoły, miała za­
pewnione warunki regular­
nego uczęszczania na zajęcia 
szkolne i korzystała z ulg w 
pracy, przewidzianych dla 
młodocianych. Ponadto kie­
rownicy zakładów pracy obo­
wiązani są do współdziałania 
ze szkołą w prowadzeniu pra­
cy wychowawczej wśród tej 
młodzieży.

Dekret określa również 
obowiązki rodziców względ­
nie opiekunów dzieci w za­
kresie zapisania i posyłania 
ich do szkoły oraz zapew­
nienia im możności odrabia­
nia lekcji. Kontrole wypełnie­
nia obowiązku szkolnego po­
wierza dekret prezydiom rad 
narodowych oraz szkołom.



Zlikwidować fakty łamania
samorządu i demokracji spółdzielczej

hzsmświesiie tow. T. fiedege r.a Kongresie Spółdzielczości Samopontccowej
Zrzeszeni w spółdzielczo styczny, rozwijania handlu święcić wiele uwagi — mówi przynieść wzrost produkcji 

sci zaopatrzenia i zbytu — obwoźnego, straganowego, dalej wicepremier Gede — to przemysłowej i produkcji roi 
mówi wicepremier Gede — jarmarcznego — stałego pod- zapewnienie realizacji uehwa nej, podniesienie dobrobytu 
chłopi pracujący wzięli w noszenia kultury i techniki ły V Plenum KC PZPR o roz- ludności miast i wsi — wy- 
swoje ręce tak ważną sprawę, handlu w sklepach wiejskich, woju rolnictwa w latach 1956 magają wspólnego, poważne- 
jak całość handlu wiejskiego, na wielką rolę samorządu —60 i doprowadzenie do go- go wysiłku klasy robotniczej 
Poprzez spółdzielnie dociera spółdzielczego w rozdziale spodarstw chłopskich wszyst- i pracującego chłopstwa, 
na wieś całe zaopatrzenie w materiałów budowlanych, kich środków "pomocy, jaka W tym naszym wysiłku nie 
artykuły przemysłowe. nawozów, węgla, w kontroli zostanie im okazana przez

Udział spółdzielni zaopa- Pracy sklepów spółdzielczych, państwo w nowym pianie 
trzenia i zbytu w ogólnych w. na^zorze nad zaopatrzę- 5-letnim. 
detalicznych obrotach towa- Ośrodkiem skupiającym i
r°wych kraju osiągnął w ro- wyzwalającym inicjatywę

jesteśmy sami, opieramy się 
o potęgę i siłę całego obozu 
socjalistycznego, na czele któ 
rego stoi Związek Radziecki, 

życzę Wam, Obywatele De­
ski o mienie spółdzielcze, legaci owocnych obrad. Na
walki z mankami i stratami, chł°P°w spółdzielców 3est sa- Wasze ręce składam w iniie-
dbalości o dobrze wyszkoloną nlU parti- 1 fZą?U na^serd®cz-i oddaną sprawie kadrę sprze ł>ra”®m siatur spoiaziei nieiSze życzenia wszystkimdawców cz5'- Zasad s,tatutu spowael- spć,JW2ieicom i pracownikom

Posiadając w swym ręku spółdzielczości zaopatrzenia i
sFeć^punktów^skupu *spóldziel w^lkie środki, spóldziel- no narjszić. Jest to nieod- ‘S fTfrotoe^od ‘
S miśwa .lotvr-.h UOcjS "= “dcUć^Een^ S: warunek rzeczywiste-
15 miliardów złotych. Ocenia . . ~ c. "Y; go sprawowania przez społ- 1 K
się ze około 70 proc nadwy- centa w ojskiego Wymaga to dzielców kontroli nad dzia­
dek chłopskiej produkcji roi- ^enta wiejskiego wymaga to łalnoscią spółdzielni, pobu- 
nej, dostarczanych miastu i dzenie wśród spółdzielców a-
przemysłowi, pochodzi ze sku- łączności zarz^dTw i a- ktywności, inicjatywy, odpo-

paratu, spółdzielczego0 z całą 
, r gromadą, szybkiego i dokład-

Spółdzielczość ma poważne nego informowania o warun 
osiągnięcia, które zostaną kach skupu i kontraktacji, a 
podsumowane na II Kongre- co najważniejsze dotrzyma-
sie. Wiele niestety jest jesz- nia zaciągniętych przez pań- komenderowania spoiaziei- 

i braków. Były one szcze- stwo za pośrednictwem gmin niami ze strony państwowych
rza r» Ol gcHlIZ&CJl

ku 1955 około 30 proc. Spół­
dzielnie dostarczyły na wieś 
w roku 1955 masę towarową 
wartości 32 miliardów zło 

wartość produktów 
skupionych przez

tych, a 
rolnych

dzielni, za jej gospodarkę 
Spotykane jeszcze często fak­
ty łamania samorządu i de­
mokracji spółdzielczej, fakty 

spółdziel-
cze i braków. Były
gółowo omawiane na licznych nych spółdzielni zobowiązań . . . ... .,
zebraniach przedkongreso- wobec chłopów, dostarczają- winny byc zlikwidowane i za 
wych. Wnikliwa analiza tych cych zakontraktowane nad- sd4Pi°ne wspólną kolektywną 
braków i niedociągnięć, do- wyżki towarowe i sprzedają- ^adząrfQ
kładne zapoznanie się z wnio cych je w ramach skupu ryn- wsp01“
skami, wysuniętymi przez kowego. na ,tro.sM 0 jalk n?,'!1leęs?e za~
chłopów na zebraniach, na- Przy realizowaniu umów sP°kajame poazeb ludzi pra- 
kreślenie środków zmierzają- trzeba zawsze pamiętać, że na WSL
cych do uwzględnienia postu są one dwustronnymi urno- Zmiana stylu pracy, pełna 
latów spółdzielców, do uspraw wami. W pełni powinniśmy demokratyzacja wszystkich 
nienia pracy spółdzielczości dotrzymywać zobowiązań po- ogniw spółdzielczych — musi 
zaopatrzenia i zbytu we djętych przez spółdzielnie, u- stać się częścią składową 
wszystkich dziedzinach — oto czciwie i rzetelnie dokonywać tych wielkich przeobrażeń, 
ważne zadania, jakie stoją oceny zakupionych produk- jakie następują we wszyst- 
przed Kongresem, jakie stać tów, tępić nadużycia i oszu- kich dziedzinach naszego ży- 
będą w całym następnym o- stwo w klasyfikacji i cenach, cia, wielkich zmian, jakie o- 
kresie przed wszystkimi o- terminowo dostarczać paszę, becnie zachodzą w związku z 
gniwami spółdzielczymi. węgiel i inne premiowe arty- przywróceniem " i umacnia- 

Wicepremier Gede zwraca kuły przemysłowe związane niem leninowskich zasad w 
uwagę na potrzebę znacznie z kontraktacją i skupem wol- życiu naszej partii, w dzia- 
lepszego zajęcia się przez norynkowym, a jednocześnie łalności organów państwo- 
spółdzielczość samopomocową zapewniać pełne wywiązywa- wych i gospodarczych, 
zaopatrzeniem spółdzielni nie się z kontraktów przez
produkcyjnych, na znaczę- dostawców, 
nie poszukiwania nowych Jednym ze szczególnie po-

gospodarczych,

Hammarak|oeld 
u papieżu

RZYM (PAP)
Sekretarz generalny ONZ 

Hammarskjoeld, który w dro­
dze na Bliski Wschód zatrzy­
mał się w poniedziałek w Rzy 
mie, został przyjęty na audien 
cji przez papieża PiuS3 XII.

Jak informuje agencja Reu­
tera, tematem rozmowy miały 
być ogólne zagadnienia poko­
ju światowego i sprawy roz­
brojenia.

Agencje zachodnie zwracają 
uwagę, że jest to pierwsze 
spotkanie papieża z sekreta­
rzem generalnym ONZ od 
chwili powstania tej organi­
zacji.

Bwstaić Sadzfesść 
od cięźora źfesjó

Z obrad światowej Rady Pokoju
sesji Światowej Rady Pokoju to­

czyły się w czterech komisjach
Obradom komisji politycznej przewodniczył przedstawiciel Kana­

dy James Endicott.
Komisja ta rozpatruje następują- wypowiadają się za rozbrojeniem, 

ce problemy: możliwości porożu- Komisje obradowały także w nie- 
mienia w sprawie rozbrojenia i dzielę.
kontroli zbrojeń klasycznych za- SZTOKHOLM (PAP) 
równo w ramach podkomisji Roz­
brojeniowej ONZ, jak i w drodze Na posiedzeniu popołudniowym 
oficjalnych rokowań; perspektywy, sesji Światowej Rady Pokoju w 
jakie rozbrojenie otwiera w dzie- piątek przewodniczyła Eugenie 
dżinie odprężenia sniędzynarodo- coltem.
wego i rozwiązania spornych pro- w1 imieniu SFMD zabrał głos 
blemów międzynarodowych; zada- sekretarz generalny tej organiza- 
nla stojące obecnie przed świato. cji, jacąues Denis.
wym ruchem obrońców pokoju w połnf«,rmował on, te w toku są 
dziedzinie wałki o rozbrojenie. przygOfcowania do wielkich spot-

W komisji do spraw energii ato- kań międzynarodowych młodzieży, 
mowej, obradującej pod przewód- jak np. Międzynarodowy Festiwal 
nictwem delegata polskiego, prof. Młodzieżowy w Moskwie, który od- 
Leopolda Infelda, toczyła się dy- będzie się w 1957 r. z udziałem 
skueija nad sprawą zakazu broni 30 tys. chłopców i dziewcząt z ca- 
masowej zagłady i zniszczenia ist- łego świata. W styczniu 1957 r. od- 
niejących zapasów tej broni. Oma- będzie się w Paryżu spotkanie pod 
wiano również perspektywy poko- hasłem: „Dziewczęta w walce o 
jowego zastosowania energii ato- pokój".
mowej oraz sprawy związane z Pastor V. James (Australia) 
kontrolą zbrojeń atomowych. zwTÓcił uwagę, że próby z bronią

Komisji gospodarczej, społecznej atomową i wodorową na obszarach 
i kultui-alnej przewodniczył repre- Oceanu Spokojnego są groźne dla 
zentant Włoch, senator Lombardi. mieszkańców Australii.

Porządek dzienny obrad przed- Mówca połnformował> że w
stawia się następująco: s u kwietniu mają się odbyć próby z
ścigu zbrojeń oraz korzyści, jakie ,elskimi bombami atomowymi 
narodom przyniosłoby rozbrojenie;
skutki rozbrojenia

Uważając sprawę wzrostu 
rolnictwa jako pierwszopla-

form handlu wiejskiego i ważnych zagadnień, któremu cz°yniaZaStarani7 PDoiens7enia 
stosowania ich w snosob ela- snołdzielczosc nowinna no- . / starania polepszenia

Po wypowiedzi premiera Molleta

Protest ambasadora bońskiego
w Paryżu

BERLIN (PAP)
Dziennik „France Soir" po- 

daje, że ambasador NRF w Pa­
ryżu — von Maltzan złożył z 
polecenia Adenauera na ręce 
premiera — Guy Molleta i mi­
nistra spraw zagranicznych — 
Christiana Pineau protest swe­
go rządu przeciwko wypowie­
dzi premiera Francji w spra­
wie zjednoczenia Niemiec, na 
łamach amerykańskiego tygod­
nika „United States News and 
World Report".

Jak stwierdzą dziennik, Guy 
Mollet i Pineau udzielili von Mal- 
tzanowi odpowiedzi, którą sprowa 
dza się do tego, że rząd francuski 
wysuwa na pian pierwszy rozbroję

nie, ponieważ porozumienie w tej 
sprawie ułatwi zjednoczenie Nie­
miec.

BONN (PAP)
Adenauer, który przebywa o 

becnie na urlopie w Ascona 
(Szwajcaria), wezwał do siebie 
na naradę ministra spraw za­
granicznych — von Brentano i 
sekretarza stanu — Hallsteina.

Agencja Associated Press wy 
jaśnia następująco przyczyny 
tej naprędce zwołanej narady;

„Rząd zachodnio-niemiecki jest 
zmartwiony ostatnimi wydarzenia-

zaopatrzenia wsi w podsta­
wowe towary produkcyjne i 
maszyny, skierowania na 
wieś coraz większej masy ar­
tykułów przemysłowych.

Zdajemy sobie sprawę, że 
mimo pewnego wzrostu w 0- 
statnich latach — zwłaszcza 
po II Zjeździe partii — wieś 
dotkliwie odczuwa jednak 
brak dostatecznej ilości ce­
mentu, drewna, nawozów, że 
przemysł nasz produkuje w 
niedostatecznej jeszcze ilości 
i nie zawsze najlepszej jako­
ści maszyny rolnicze i inne 
artykuły potrzebne dla wsi. 
Dla każdego widoczna jest 
jednak zachodząca z roku na 
rok poprawa w zaopatrzeniu 
wsi w artykuły przemysłowe. 
Plan pięcioletni, którego re­
alizację rozpoczynamy w 
tym roku, przyniesie niewąt­
pliwie dalszą wyraźną po-na w polityce międzynarodowej 

obawia się on, że sprawa zjedno- j prawę tego zaopatrzenia. Za-

Jedynie polityka 
porozumienia 
zbliży sprawę 
zjednoczenia Niemiee

BONN (PAP)
Znany niemiecki działacz po 

lityczny M. Niemoeller prze­
mawiając w niedzielę w 
Michelstadt potępił „politykę 
siły" oświadczając, że „ludzie 
i narody na naszej ziemi mu­
szą rokować'*. Ostrzęgał on 
przed rozpanoszeniem się mi- 
litaryzmu niemieckiego i 
oświadczył, że zjednoczenie 
Niemiec może być dokonane 
w drodze utworzenia rządu 
ogólnoniemieckiego.

Przewodniczący komisji 
ogólnoniemieckiej w Bundes­
tagu, deputowany SPD H. 
Wehner oświadczył w niedzie­
lę w Lueneburgu, iż rząd boń 
ski powinien prowadzić poli­
tykę porozumienia a nie poli­
tykę konfliktu. Stwierdził on 
że jedynie polityka porozumie 
nia zbliży sprawę zjednoczenia 
Niemiec.
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czenia Niemiec może zostać złożo­
na, ad acta, na korzyść jakiejś in­
nej metody osiągnięcia przez Za­
chód porozumienia z Rosją.“ 

Zachodnio-niemiecka agen­
cja DPA informuje, że na na­
radzie omówione zostanie:

„zwłaszcza stanowisko Bonn wo­
bec niedawnych wypowiedzi pre­
miera Francji — Molleta i wobec 
rozmów rozbrojeniowych w Londy 
nie."

Według AFP, dyskutowana 
jest ewentualność spotkania A- 
denauera z Molletem, podczas 
którego

„w szczególności omówiono by 
różnice między stanowiskiem Frań 
cji a poglądami Bonn na kwestię 
rozbrojenia."

Nota NRF/ 
w sprawie kosztów 
utrzymania

wojsk alianckich
BERLIN (PAP)
Agencja DPA podaj e, że 

rząd NRF przekazał w piątek 
ambasadorom Wielkiej Bryta­
nii, USA, Francji i Belgii notę 
werbalną w sprawie kosztów u 
trzymania wojsk okupacyj­
nych.
Bońskie ministerstwo spraw zagra 

nicznych nie udzieliło żadnych in­
formacji na temat tekstu noty. 
Zdaniem agencji AP, odrzucenie żą 
dań aliantów wywoła poważne 
trudności finansowe w Anglii i 
Francji.

dania
które

planu pięcioletniego,

w rejonie Monte-Bello, w maju 
. _ zaś Amerykanie zamierzają wy-

“S"yJ' próbować w rej.b.e Bikio! bomb.
dziedzinie

gospodarce światowej, jakie po­
winny nastąpić po rozbrojeniu; 
rozbrojenie a pomoc dla krajów 
słabo rozwiniętych.

Komisja organizacyjna

ZSBB pom@że Chinom w budowie
dalszych 55

wielkich obiektów przemysłowych 
Wspoiay komsessikał radziecko-chiński

PEKIN (PAP)
7 bm. w Pekinie opublikowa­

wodorową. Jak podał James, o- 
brońcy pokoju Australii walczą o 
zaprzestanie prób z bpmbą atomo­
wą i wodorową. Apel przeciwko 

zebrała niebezpieczeństwu wojny afcomo-
eię pod przewodnictwem sekreta- wej podpisało już 350 tys. osób, 
rza generalnego Światowej Rady
Pokoju J. Lafitte‘a. Zajmowała Zaproszony na sesję profesor 
się ona sprawą wymiany dośwlad- Chataigner (Francja) przypomniał, 
czeń ruchu w obronie pokoju w że w sierpniu 1954 r. Światowa Ra. 
różnych krajach, a także zagad- da Kościołów uchwaliła oświad- 
nieniem współpracy między świa- czenie w sprawie konieczności za- 
towym ruchem w obronie pokoju, kazu broni masowej zagłady i zna- 
a partiami i organizacjami, które cznej . redukcji innych rodzajów

broni.
Przypomniał on również orędzie 

papieża Piusa XII, który opowie­
dział się za zaniechaniem prób z 
bronią jądrową, aa wprowadze­
niem powszechnej kontroli zbro­
jeń. Tego rodzaju wypowiedzi — 
zaznaczył Chataigner — stanowią 
prawdziwe zwycięstwo ruchu o- 
brońców pokoju, zwycięstwo „du­
cha Genewy".

Na posiedzeniu tym przemawia­
li również przedstawiciel szwaj­
carskich obrońców pokoju Bovard, 
członek parlamentu jordańskiego 
Ab del Kader Saleh, belgijska dzia 
laczka społeczna Izabella Blume, 
członek parlamentu syryjskiego 
Saleh Akii i adwokat francuski 
Michel Bruguier.

kiej SRR — S. R. Raszidowem 
— a przedstawicielami rządu 
Chińskiej Republiki Ludowej. 
Ze strony chińskiej w rozmo­
wach brali udział; przewodni­
czący ChRL — Mao Tse-tung,

ny został wspólny komunikat 
radziecko-chiński o wynikach 
rozmów, które toczyły się 6 i 7
ZSRR1 'i^er^ ChRE
przewodniczącego Rady Mini­
strów ZSRR — A. I. Mikoja- 
nem i przewodniczącym Prezy 
dium Rady Najwyższej Uzbec-

Rokowania
chińsko - amerykańskie
trwają

GENEWA. — W poniedziałek od­
było się kolejne 43 spotkanie am­
basadora ChRL w Polsce — Wang 
Ting-nana i ambasadora USA w 
Czechosłowacji — A. Johnsona. — 
Jak wiadomo, rokowania chińsko- 
amerykańskie w Genewie rozpoczę 
ly się w sierpniu ubiegłego roku. 

Następne spotkanie wyznaczono
W rezultacie wipny na 19 kwietnia hr.

30 krajów sprowadza produkty
polskiego przemysłu ziemniaczanego

Anglia, Brazylia, Czechosło­
wacja, B'rancja, Islandia, In­
die, Kanada, Meksyk, Paki­
stan, Peru, Urugwaj, Włochy

mączkę z Zakładów w Toru­
niu otrzyma Egipt.

Największymi odbiorcami 
syropu ziemniaczanego używa

- to tylko niektóre spośród ?eg0 in'. w Pomyśle cu- 
, /i „ v kierniczym i w przetwórstwieprzeszło 30 Krajów do których owocowym, są gyri Lib 

eksportujemy mączkę ł syrop Transjordania i inne kraje 
ziemniaczany oraz dekstrynę. Bliskiego Wschodu oraz An- 
Zwłaszcza polska mączka glia. (1)
ziemniaczana, której jesteśmy 
największym eksporterem po 
Holandii, ma ustaloną markę 
na rynku światowym, gdzie 
jest oceniana przez nabywców 
jako pierwszorzędna. W naj­
większych ilościach zakupuje 
ją nadal Anglia, Niemcy, Fin­
landia, Belgia, Szwajcaria i 
Włochy.

Między innymi z Zakładów 
Przemysłu Ziemniaczanego w 
Luboniu wysłano ostatnio 500 
ton mączki ziemniaczanej do 
Belgii, a z Zakładów w Pile 
365 ton mączki do Anglii. Z 
Zakładów Przemysłu Ziemnia 
czancgo we Wronkach wyslano 
ostatnio około 400 ton mączki 
do NRD oraz mniejsze ilości 
do Hong-Kongu i Włoch. A

Kląska wyborcza 
partii rządzącej 
Cejlonu

LONDYN (PAP)
Według ostatnich danych 

w czasie dwóch pierwszych 
tur wyborów do parlamentu 
cejlońskiego Zjednoczony 
Front Ludowy, którego przy­
wódcą jest Bandaranaike zdo­
był 42 mandaty, rządząca par­
tia premiera Kotelawalii — 
Zjednoczona Partia Narodowa 
8 mandatów, partia komuni-

Czu Teh, przewodniczący Ogól 
nochińskiego Zgromadzenia 
Przedstawicieli Ludowych — 
Liu Szao-tsi, premier Rady 
Państwowej i minister spraw 
zagranicznych ChRL — Czou 
En-lai, wicepremierzy, mini­
strowie i inni działacze pań­
stwowi ChRL.

W wyniku rozmów — głosi 
komunikat — które toczyły się 
w atmosferze serdecznej przy­
jaźni i wzajemnego zrozumie­
nia, strony postanowiły podpi­
sać dwa następujące porozumie 
nia:

Porozumienie w sprawie u- 
dzielenia Chińskiej Republice 
Ludowej przez Związek Ra­
dziecki pomocy w rozwoju nie­
których gałęzi przemysłu. Po­
rozumienie przewiduje dodat­
kową budowę 55 nowych przed 
siębiorstw przemysłowych, o- 
prócz 156 obiektów, budowa­
nych zgodnie z zawartymi 
wcześniej porozumieniami ra­
dziecko-chińskimi.

Wśród tych 55 przedsiębiorstw są 
zakłady hutnicze, budowy maszyn 
i chemiczne, fabryki włókna syn­
tetycznego j mas plastycznych, 
przedsiębiorstwa przemysłu elek­
trotechnicznego i radiotechniczne­
go, fabryka syntetycznego paliwa 
płynnego, elektrownie, jak rów­
nież instytuty naukowo-badawcze 
przemysłu lotniczego.

Łączną wartość urządzeń, 
których łdośtarczy ZSRR oraz 
prac w zakdesie projektowania 
i innych ustug w ramach po­
mocy, udzielanej przez Zwią­
zek Radziecki w budowie wy­
mienionych wyżej 55 przedsię­
biorstw, wynosić będzie 2,5 mi 
liarda rubli. Suma ta spłacona 
zostanie w przyszłości przez 
rząd chiński dostawami^ towa­
rów. Porozumienie przewiduje 
także zwiększenie pomocy dla 
Chin w dziedzinie poszukiwań 
geologicznych.

Następne porozumienie doty 
czy budowy linii kolejowej z 
i anczoU do stacji kolei turkie- 
•tań. ko-syberyjskiej Aktogai I 
uruchomienia w roku 1960 bez

PARYŻ. — Agencja France Preś 
se donosi z Kairu, że Komitet Poli­
tyczny Ligi Arabskiej postanowił 
uznać Maroko i Tunis jako nieza­
wisłe, suwerenne państwa. Komi­
tet wezwał wszystkich członków 
Ligi do uznania niepodległości Ma 
roka 1 Tunisu.

*
PRAGA. — 8 bm. przybyła do 

Pragi delegacja rządowa Austrii, 
której przewodniczy poseł E. Lem- 
berger. Delegacja austriacka roz- 
patrzy wspólnie z delegacją rządo 
wą Czechosłowacji problemy zwią­
zane z realizacją traktatu państwo 
wego z Austrią.

*
PARYŻ. — Jak podaje agencja 

France 1’resse, rząd irański zapro­
ponował rządowi radzieckiemu da­
tę 1 czerwca br., jako termin przy­
jazdu szacha do Moskwy.

styczna i niezależni po 2 man ____
daty, inne ugrupowania — 11! pośredniej komunikacji "na tej 
mandatów. j nowej linii.

250 poległych
w 'Algerze

Rzqd francuski 

powołuje pod broń 
75 tys. rezerwistów

PARYŻ (PAP)
W wyriiku dwóch poważnych 

starć i kilku mniejszych incyden­
tów między powstańcami algerski- 
mi a wojskami francuskimi, jakie 
miały miejsce w poniedziałek, zgi­
nęło po obu stronach 250 osób.

* * .
PARYŻ (PAP)
Premier Guy Mollet zwołał w po 

niedziałek posiedzenie gabinetu < e 
iem ustalenia ostatecznych pla­
nów mobilizacji rezerwistów. Zda­
niem poinformowanych kół, mobi­
lizacja obejmie 75 tysięcy osób. W 
pierwszym rzucie, który ma być 
zrealizowany -,v ciągu tego tygod­
nia, powołanych zostanie pod broń 
25 tysięcy osób.

Jak informują agencje zachod­
nie, w trzy tygodnie po tym pierw 
szym poborze, nastąpi powołanie 
drugiego kontyngentu rezerwi­
stów, ostatni zaś kontyngent po­
wołany zostanie w miesiąc pó£< 
niej.



Mam parę cierpkich uwag 
o zaufaniu do ludzi, konkret 
nie o zaufaniu pewnego u- 
rzędu do lekarzy. W ostat­
nich dniach wielu poznań­
skich lekarzy, wykonują­
cych praktykę prywatną, o- 
trzymało powielone druczki 
o treści następującej:

„Przy rozpatrywaniu złożo­
nego przez obywatela zeznania 
o dochodzie za rok 1955 nasunę­
ły się Prezydium Miejskiej Ra­
dy Narodowej, Wydział Finan­
sowy wątpliwości .co do wyso­
kości zeznanych przez obywa­
tela kwot, ponieważ dochód jest 
za niski."

Wydział Finansowy wzy­
wa następnie do skorygowa­
nia zeznania podatkowego w 
ciągu tygodnia, a w zakoń­
czeniu pisma ostrzega:

„W przypadku nieuezynienia* 
zadość niniejszemu wezwaniu 
łub też, jeżeli sprostowana wy­
sokość kwot dochodu nie zosta­
nie przez Prezydium Miejskiej 
Rady Narodowej, Wydział Fi­
nansowy, uznana za słuszną, 
sprawa zostanie przekazana do 
rozstrzygnięcia Komisji Podat­
kowej."

W tłumaczeniu na język po­
wszedni, w którym rze­

czy przykrych nie obwija się w 
bawełnę, można zaryzykować 
następującą interpretację tego 
pisma: „Uważamy, panie dokto 
rze, że w ubiegłym roku złożył 
pan fałszywe zeznanie podatko 
we, czyli oszukał pan skarb 
państwa. Radzimy panu, aby 
pan dobrowolnie do tego się 
przyznał i podwyższył zeznane 
kwoty. Uprzedzamy jednak, że 
bez względu na to, co pan uczy 
ni, o ile podane przez pana kwo 
ty nie będą uznane przez nas 
za wystarczająco wysokie, to i 
tak możemy się o to postarać, 
by zajęła się panem komisja po 
datkowa“.

Moja interpretacja jest chyba 
bardziej prostolinijna i jedno­
znaczna. Tak też zrozumiane 
zostało cwo pismo Wydziału Fi 
nansowego przez tych wszyst­
kich lekarzy, którzy uczciwie 
sporządzają zeznania podatko­
we.

Dodam tutaj, że wezwania ta 
kie otrzymało 40 proc, wszyst­
kich poznańskich lekarzy. Wi­
docznie, zdaniem Wydziału Fi­
nansowego przy Prezydium 
MRN, tylu właśnie oszukuje 
skarb państwa.

Załóżmy na chwilę, że tak 
jest w rzeczywistości. W tej sy­
tuacji można by od Wydziału 
Finansowego oczekiwać uzasad 
nienia takiego stanowiska. By­
łem w Wydziale Finansowym, 
prosiłem o takie uzasadnienie, 
lecz, niestety, nie otrzymałem 
go. Dowiedziałem się nato­
miast, że listę „podejrzanych'* 
sporządziła jakaś tajemnicza ko 
misja przy Wydziale Zdrowia, 
której składu nie rozpoznałem, 
bo nie chciano mi go podać. 
Owszem, przytoczono mi przy­
kład nieuczciwości pewnego 
znanego w Poznaniu lekarza — 
który posiadał swego czasu roz­
ległą praktykę prywatną, a 
dziś podaje, że przyjmuje mie­
sięcznie zaledwie kilkunastu 
płatnych pacjentów. Powszech­
nie wiadomo, że taka ilość pa­
cjentów przewijała się przez 
jego gabinet przez dwa, trzy 
dni. Podobno takich przykła­
dów jest więcej. Ze swej stro­
ny mogę jednak podać inne fak 
ty. Takie samo wezwanie otrzy 
mał pewien chirurg, który mie­
szka na przedmieściu i z tej ra 
cji ma praktykę niewielką. — 
Wiadomo zresztą, że praktyka 
prywatna chirurga jest zawsze 
mniejsza od praktyki interni­
sty. Inny lekarz, który rów­
nież otrzymał wezwanie do 
sprostowania zeznania podatko 
wego, nie przyjmuje w ogóle pa 
cjentów w Poznaniu, a czyni to 
tylko raz w tygodniu w jednym 
z miast powiatowych, dokąd wy 
jeżdżą służbowo i gdzie część 
czasu poświęca prywatnej prak 
tyce. Albowiem w tym mieście 
nie ma lekarza o tej specjal­
ności.

Mogę wymienić inne przykła 
dy lekarzy-naukowców, którzy 
z racji pracy naukowej i licz­
nych zajęć społecznych, po pro­
stu ze względów czasowych nie 
są w stanie prowadzić praktyki 
o rozmiarach, przypisywanych 
im przez Wydział Finansowy. 
Jest rzeczą w ogóle niezrozu­
miałą, dlaczego naukowców 
traktuje się w oprawach podat­
kowych na równi ze wszystki­
mi innymi lekarzami.

Fakty te świadczą, że w owej 
komisji nie ma ludzi, orientu­

W KWESTII ZAUFANIA... Sprawy teatralne

jących się w sytuacji. A porów 
nanie listy lekarzy, którzy o- 
trzymali wezwanie, z wykazem 
tych, którym w7ezwania do sko­
rygowania zeznania podatkowe 
go nie wysłano, pozwała snuć 
dalsze wnioski i tym bardziej 
podważa nieomylność owej ko­
misji...

Jest na to wszystko rada. — 
Działalność takiej komisji mu­
si być jawna, a wtedy uniknie 
się nieprzyjemnych nieporozu­
mień i nikt nie będzie miał 
podstaw do zarzutu, że na jej 
decyzje miały wpływ jakieś u- 
boczne czynniki.

Lekarzy w Poznaniu nie jest 
znów tak wielu, aby tego ro­
dzaju drażliwych spraw nie 
można było załatwiać taktow­
nie i indywidualnie, bez ucie­
kania się do pomocy powiela­
nych i cbraźliwych druczków.

Wydaje rai się, że wysyłanie 
urzędowych podejrzeń o oszu­
stwo do lekarzy, spośród których 
większość pracuje uczciwie i w 
trudnych warunkach, ofiarnie 
pełni swe obowiązki, jest aktem 
niepraworządnyra i niedopuszczal 
nym.

Jak mogło dojść do tego ro­
dzaju posunięć ze strony Wy­
działu Finansowego Prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej? — 
Trzeba stwierdzić, że pracowni 
cy tego Wydziału, formalnie 
rzecz biorąc, są w porządku, 
mają dekretową podkładkę u- 
prawniającą urząd do wysyła­
nia takich wezwań. Inna rzecz,

że są to bardzo stare przepisy 
z 1946 roku. A przepisów w 
sprawie taktownego traktowa­
nia lekarzy w urzędach podat­
kowych dotąd nie wydano. -— 
Główne źródło zła leży jednak 
gdzie indziej. Przyjęło się w ca­
łej naszej polityce podatkowej 
traktować lekarzy prawie na 
równi z tak zwaną prywatną i- 
nicjatywą, z właścicielami pry­
watnych sklepów, zakładów i 
straganów z jarzynami. I pra­
cownicy z kierownictwa Wy­
działu Finansowego w Pozna­
niu w rozmowie ze mną przy­
znali rację, ze tak jest w isto­
cie.

Myślę, że dzieje się niesłusz­
nie, jeśli wobec dochodów lęka 
rzy, uzyskiwanych z praktyki 
prywatnej, stosuje się wysoką 
progresję taką samą, jak wobec 
dochodów prywatnej inicjaty­
wy. Niektórym grupom lekarzy 
przyznano jedynie pewne ulgi 
w postaci 10 proc, obniżki i nie 
kumulowania dochodów z prak 
tyki prywatnej z dochodami, po 
bieranymi z racji pracy w spo­
łecznej służbie zdrowia.

Ta wysoka progresja, która
przy wyższych kwotach pochła­
nia nawet trzy czwarte całego do 
chodu z praktyki prywatnej, znie 
chęca wielu lekarzy do jej rozwi­
jania i wystawia też na pokusę 
oszukiwania skarbu państwa.

Niektórzy lekarze, czując nad 
sobą miecz Damoklesa w posta 
ci zawsze grożącego domiaru — 
lękają się ujawnić pełne docho

POLSKI SKUTER

W Warszawskiej Fabryce Motocykli skonstruowano pro­
totyp polskiego skutera „Osa".

Na zdjęciu: mechanik Seweryn Podlewski w czasie prób­
nej jazdy na skuterze „Osa".

CAF — fot. Zygni. Wdowiński

Rtazem ze mną wysko­
czył na przystanku 
młody chłopak w brą 
zowym dekielku ja­

kiegoś technikum. Przeszedł 
obok słupa z koszem do 
śmieci i cisnął zmięty bilet 
tramwajowy na ziemię.

— Dlaczego kolega nie 
rzuci do kosza? Starczy dwa 
dzieścia centymetrów dalej 
ramię wyciągnąć.

Zdziwił się ogromnie, że 
ktoś poddaje krytyce jego 
postępowanie.

— Nie pana rzecz — od. 
burknął.

— A jednak moja — 
sprzeciwiłem się łagodnie. — 
Proszę sobie wyobrazić, że 
naśmiecił mi kolega w mie­
szkaniu.

Nie zmienił tonu.
— Nie jestem w pana 

mieszkaniu.
— A jednak może trosz­

kę... Mieszkam przecież w 
tym mieście. Mieszkamy tu 
zdaje się razem. Więc...

Wzruszył ramionami, nie­
skłonny widać do filozoficz­
nych dociekań, poprawił de. 
kiełek i poszedł dalej. Oczy, 
wiście biletu nie podniósł. 
Leżało tam dużo takich sa­
mych zwitków obok kosza, 
który nie był przepełniony 
ani dziurawy. We mnie za 
to wyzwolił falę zadumy, 
która toioarzyszyła uparcie 
w czasie dalszej drogi.

Jak straszliwie śmiecimy 
w Poznaniu, który wciąż 
przecież — coraz bardziej 
na kredyt — uchodzi w kra­
ju za miasto szczególnie 
dbałe o czystość. I to nie 
tylko oczywistą dbałością 
magistracką, ale dbałością 
osobistą każdego mieszkań­
ca. Oto jeszcze jeden mit,

który silnie podrywa co. 
dzienne doświadczenie.

Popatrzmy sobie na ręce! 
Śmiecimy papierzyskami o. 
krutnie, a już deszcz śmie­
cia sypie się na ziemię wokół 
ruchliwszych przystanków 
tramwajowych. W pewnych 
porach dnia można dopraw­
dy zaśpiewać w tych miej­
scach przeróbkę modnego 
ongiś kupleciku.

„Lecą papierki, 
lecą, lecą..."

dy. Nie brak też lekarzy nie­
uczciwych, którzy wysokie po­
datki odbijają sobie na cho­
rych. Znamy przecież takie wy 
padki, gdy lekarze za paromi- 
nutową poradę pobierają hono­
raria w wysokości dwustu i 
więcej złotych. Ta swoista sa­
moobrona przed progresją po­
datkową nie sprzyja atmosfe­
rze zaufania między podatni­
kiem a urzędem i prowadzi w 
wielu wypadkach do ostrych 
nieporozumień między pacjen­
tami a lekarzami. W sumie od­
bija się na pewno na działalno­
ści wielu pracowników służby 
zdrowia, wprowadzając zadraż 
nienia, obawy- i inne kłopoty, 
prowadzi też do demoralizacji 
w samych szeregach lekar­
skich.

Wydaje mi się, że o wiele lep 
szym rozwiązaniem tej sprawy 
byłoby ustalenie sztywnych ry 
czałtów podatkowych dla leka­
rzy. Przy czym różne powinny 
być ryczałty dla naukowców i 
dla lekarzy pełniących służbę 
w dwóch czy więcej placów­
kach państwowej służby zdro­
wia, różne dla niepracujących 
naukowo- inne dia lekarzy re­
nomowanych i inne dla począt­
kujących.

Coraz częściej spotykamy się 
z głosami, domagającymi się go 
dziwego ustalenia wysokości ho 
norariów, które też powinny 
być zróżnicowane w zależności 
od charakteru pracy, kwalifika 
cji i wkładu pracy lekarza w 
czasie badania i leczenia cho­
rego.

W każdym razie dotychczaso­
wa sytuacja stała się nieznoś 
na. Zmiana zależy jednak nie 
tylko od postawy pracowników 
Wydziału Finansowego, którzy 
powinni wykazywać więcej in­
wencji i taktu w interpretowa­
niu przepisów oraz zaufania 
wobec lekarzy. Zależy ona rów 
nież od postawy lekarzy, któ­
rzy w swoich własnych szere­
gach powinni ostro walczyć z 
nieuczciwością swych kolegów 
wobec skarbu państwa i chciwo 
scią wobec pacjentów. Zmiana 
ta zależy przede wszystkim od 
zrewidowania stosunku do le­
karzy w Ministerstwie Finan­
sów i zastosowania wobec nich 
specjalnych przepisów podatko 
wych, opartych na zaliczeniu 
ich nie do specyficznej grupy 
prywatnej inicjatywy.

— Proszę nie traktować 
mych uwag jako próby wyczer 
pania tematu. Jest to sprawa, 
której w ogóle nie poświęcano 
dotąd zbyt wiele uwagi, dlate­
go potrzebna jest wymiana 
zdań. Potrzebne są też szybkie 
praktyczne posunięcia.

Jan GRZĘDZIELSKI

na chodnik, akurat naprze­
ciw okazałego budynku PKO. 
Niedaleko stał milicjant i 
przyglądał się jej spokojnie 
bez śledzi enniczej złości.

W ogóle pora była spokoj­
na, upalna, senna i skłania­
jąca do rozmarzenia. Soczy­
ste, kwaskowate wiśnie na 
pewno orzeźwiały. Parnię, 
tam, że spociłem się ze zło­
ści. Nie na panieneczkę, a- 
matorkę owoców, lecz na 
milicjanta, który nie chciał

Leszek Prorok

POEMACIK
PEDAGOGICZNI!
Nic tylko jak w tamtej 

piosence — nie świeci. Co 
najwyżej, oburzeniem świe­
cą spojrzenia nielicznych 
sprawiedliwych, którzy ro­
zumieją cel koszy zainstalo­
wanych. przez MPO.

Tak więc śmiecą młodzi 
i starzy, zachmurzeni i roze­
śmiani, zakochani i samotni­
cy. Śmiecą posiadacze sa­
modziałowych płaszczy i po­
siadacze uniformów. Ba, 
nieraz widziałem jak niefra­
sobliwie rzuca na ziemię pa­
pier, czy puste pudełko po 
„Sportach" milicjant.

Jeśli chodzi o milicję, pa­
miętam także ęoś innego.

Było to kilka lat temu. 
Na placu Wolności stała 
pewna panieneczka z pełną 
torebką wiśni, alias miej­
scową „tytką". Jadła wiśnie 
plując pestki przed siebie

reagować i stał w upale jak 
biblijna żona Lola.

Wiśni było dużo, panien­
ka jadła bez pośpiechu i plu­
ła pestkami dokoła bez o. 
baw. On patrzał na, nią, ja 
na niego, a z nieba na pa­
telnię placu, okoloną roz­
grzanymi murami kamienic, 
lał się niemoźcbny żar.

Wszystko to trwało nader 
długo. Wreszcie panienka 
połknęła ostatnią wisienkę, 
zmięła torebkę i chciała ją 
rzucić na skwer.

Wtedy milicjant ożywił 
się. Podszedł, grzecznie za­
salutował i kazał jej wyzbie- 
rać wszystkie pestki. Co do 
jednej. Właśnie dlatego nie 
pozwolił torebki wyrzucić, 
żeby miała gdzie te pestki 
kłaść. Była wściekła — nic 
dziwnego, schylać się na ta.

Czy jest na to rada?
W korespondencji z Pozna­

nia, zamieszczonej w „Nowej 
Kulturze" (z dnia 18 marca br.), 
Hanna Maiewtka utyskuje nad 
sytuacją, jaka się wytworzyła 
w ośrodkach twórczych grodu 
Przemysława, podkreślając 
szkodliwy dla naszego środo­
wiska odpływ najlepszych ar­
tystów (Opera, teatr, filharmo­
nia), których pożera w więk­
szości wypadków „moloch" sto 
licy. Rozumowaniu autorki 
trudno odmówi: racji. To jest 
naprawdę zastanawiające, dla­
czego akurat u nas tak się 
dziwnie dzieje, skoro inne 
miasta, jak np. Łódź czy Kra­
ków potrafiły skupić wokół 
teatru renomowane siły aktor­
skie.

Temat poruszony przez Ma­
lewską podejmuje również Je­
rzy Korczak w liście z Pozna­
nia („Życie Literackie" z dnia 
18 III br.), zahacza również o te 
sprawy Leszek Prorok w kore­
spondencji z Warszawy, druko­
wanej w „yciu Warszawy" (z 
dnia 23 marca br.). A więc ba­
talia o uzdrowienie stosunków 
w środowiskach twórczych Po­
znania ruszyła na całego.

Zajmijmy się teatrem.
W rozmowach z aktorami 

scen poznańskich daje się za­
uważyć nuta pewnego rozgo­
ryczenia, wyrażającego się w 
takich to np. powiedzeniach: 
„Ja już mam dość Poznania' 
„Chętnie wyjechałbym stąd" 
itp. Rzeczywiście, nie od dziś 
można zaobserwować dość po­
wszechne zjawisko przenosze­
nia się aktorów z miejsca na 
miejsce i to w... Poznaniu. Ob­
serwujemy kontredans Teatr—• 
Estrada — Operetka, po czym 
dalsza droga prowadzi na ze­
wnątrz do Warszawy, Łodzi 
itd. Zjawisko to nie pozostaje 
oczywiście bez wpływu na 
kształtowanie się życia kultu­
ralnego w naszym mieście.

Jakie są przyczyny takiego 
stanu rzeczy?

Niewątpliwie jedną z podsta­
wowych — jest beztroska na­
szych władz wojewódzkich, wy­
rażająca się w sloganie: „Nie 
będzie ta (ten), to będzie inna 
(inny)" — a dalej brak zaintere 
sowania tych władz, a także dy­
rekcji teatru również dla „tych 
innych" w kierunku stworze­
nia jak najlepszych warunków 
do pracy, rozwinięcia talentu, 
możliwości awansu (np. w dzie 
dżinie reżyserii). Dochódzą tu 
jeszcze względy materialne i 
mieszkaniowe (lepsze w innych 
ośrodkach, oferujących poznań 
skim aktorom pracę). Dlacze­
go?

kim upale, stróż porządku o- 
kazał się jednak nieubłaga­
ny. Stał nad nią i pilnował, 
czy gdzie jeszcze nie poto­
czyła się jakaś pesteczka. 
Gdy wreszcie wyzbierała 
wszystkie, wskazał uprzej. 
mie pobliski koszyk, grzecz­
nie zasalutował i odszedł. 
Ja leż, bo naprawdę na pla­
cu było już nie do wytrzy­
mania.

Tamten milicjant był idea­
łem wychowawczym. Wspa­
niały dydaktyk z poczuciem 
humoru. To mieszanina po­
żądana, lecz rzadsza niż się 
na ogół zdaje. I jakiż opa­
nowany.

Dowcipny milicjant — sa­
mo sformułowanie dla nie­
jednego ponuraka trąci he. 
rezją i sprzecznościami. 
Tymczasem łatwo zgodzić 
się z tym, że dowcip ma 
większą siłę wychowawczego 
oddziaływania niż milicyjny 
protokół czy doraźny man­
dat. Ośmieszenie przywary 
bywa skuteczniejsze niż jej 
potępienie z koturnów.

A co do zaśmiecania mia­
sta, myślę, że wszystkiemu 
winna atmosfera. Uczniak z 
technikum poczuł się tak 
bardzo urażony w godności, 
bo uwaga pod koszem spot­
kała go widać pierwszy raz. 
Gdybyśmy umieli wytwo­
rzyć atmosferę zbiorowej, 
społecznej odrazy dla nie. 
chlujstwa, które pieni się w 
naszym mieście, niestety nie 
tylko przy koszach przystan­
ków tramwajowych, może 
wtedy opinia o przysłowio­
wej czystości poznaniaków 
stałoby się realnym, me 
kredytowanym faktem.

A może by spróbować? 
Jak myślicie Czytelnicy?

Nie bez znaczenia są również 
pewne, w.ale nie twórcze fer­
menty w łonie rodziny aktor­
skiej. tak charakterystyczne 
zresztą na „obecnym etapie" 
dla każdego niemal teatr u w 
naszym kraju. Fermenty te, po­
wodujące tworzenia się we­
wnątrz teatru stronnictw i kote 
ryjek, odbijają się niekorzyst­
nie na poziomie spektakli, pra­
cy teatru itp. Dają się one za­
uważyć wszędzie, w każdym 
niemal teatrze, mówi się rów­
nież o nich w poznańskim śro­
dowisku aktorskim.

Wzmocnienie ośrodków pro­
wincjonalnych wydaje się 
moim zdaniem jedynym słusz­
nym założeniem przyszłych po­
czynań na odcinku kadrowym 
w CZT. Jednocześnie trzeba, 
aby poszczególne nasze ośrodki 
prowincjonalne zwiększyły swo 
ją troskę o aktora (a więc Po­
znań, Kalisz i Gniezno). Uwa­
żam dalej, że władzom woje­
wódzkim, a zwłaszcza Wydzia­
łowi Kultury Prezydium WRN 
nie wolno w żadnym razie ba­
gatelizować głosu opinii pu­
blicznej, jak również tego, co 
się mówi np. o teatrze poznań­
skim pokątnie — w klubie na 
ulicy Kantaka, kawiarniach 
czy w „Smakoszu".

Z drugiej strony trzeba, by 
przywrócić właściwą rangę ko­
lektywnemu rządzeniu w życiu 
wewnętrznym teatru, wyrobić 
w organizacjach społeczno-po­
litycznych, związkowych, a tak 
że Radzie Artystycznej więcej 
odpowiedzialności za losy tea­
tru. Trzeba wzniecić płomień 
słusznie pojętego patriotyzmu 
(nie szowinizmu) lokalnego, że 
to przecież chodzi o nasz 
teatr; za mało jest jeszcze w 
naszych aktorach przywiązania 
do teatru, w którym występują, 
do miasta. Powróćmy w tym 
miejscu do tradycji, kiedy 
teatr, w którym grał Jaracz, to 
był teatr Jaracza, mówiło się: 
„Idę do Osterwy". A dziś? „Je- 
dziemy do Dejmka", znaczy do 
Łodzi. Dlaczego nie obserwuje­
my tego zjawiska w Poznaniu?

Zajęliśmy się w niniejszym 
felietonie tylko kwestią teatru, 
bo trzeba przyznać, że jest ona 
najbardziej typowa w cało­
kształcie stosunków w dziedzi­
nie kultury na terenie naszego 
miasta.

Nie potrzeba podkreślać, jak 
bardzo nam wszystkim chodzi 
o to, aby Poznań wybił się na' 
przodującą pozycję w życiu kul 
turalnym kraju, aby nasz widz 
był z teatru zadowolony. Nie 
wolno jednak zapominać o tym, 
że losy tego teatru spoczywają 
w naszych rękach. A więc me­
mento pod adresem kompetent­
nych czynników od dyrektora 
Gąssowskiego począwszy, a na 
kierowniku Rebelce skończyw­
szy. Memento, jeżeli chodzi o 
wszystkich aktorów w Pozna­
niu, bo przecież i oni są współ­
odpowiedzialni za zdrowie po­
znańskiej Melpomeny.

Czesław MICHNIAK

Nowe książki
ZOFIA MARCHLEWKA: Z płę-

ciu miast. Ilustr. T. Gronowskiego. 
Wyd. IV. W-wa 1956, NK, str. 85, 
zł 3.90.

Książka osnute na tle wspomnień 
córki Juliana Marchlewskiego, wlel 
kiego Polaka i rewolucjonisty, zbli 
ży jego postać do młodego czy teł 
nika.

H. O2OGOWSKA: Na Karolew­
skiej. Ilustr. S. Styczyńskiego. 
Wyd. III. W-wa 1956, NK, str. 230, 
zł 6,70.

Czym jest prawdziwa odwaga, 
jaki jest właściwy sens sławy, jak 
powinien zachować się dobry ko­
lega, podpowiadać czy nie podpo­
wiadać — takie 1 wiele innych je­
szcze zagadnień interesujących 
młodych czytelników, porusza au­
torka w książce z życia uczniów 
jednej ze szkół łódzkich.

WŁADYSŁAW UMIŃSKI: Fltbn- 
stierowie Ilustr. M. Kościelniaka. 
Wyd V. W-wa 1956, NK, str. 352, 
zł 40,00 (Blbl. Płomyka),

Wznowienie w masowym wyda­
niu jednej z najpopularniejszych 
książek zmarłego niedawno klasy­
ka polskiej powieści podróżniczo- 
przygodowej. „Flibustierowie" to 
książka o walce ludu kubańskiego 
o wolność. Biorą w niej udział Po­
lacy, których nędza wygnała w po 
szukiwaniu lepszej doił na obczy­
znę.
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Gdy w hali PFjSWF rozgrywano lekkoatletyczne mi­
strzostwa młodzików, na stadionie Gwardii odbyły się 
pierwsze zawody kontrolne na otwartym powietrzu.

Porywisty, chłodny wiatr nie odstraszył zawodników od 
startu, lecz wpłynął ujemnie na uzyskane wyniki.

W formacjach defensyw­
nych Słoma (w podskoku) zaw­
sze zasługuje na najwyższą 
notę, dzięki swej spokojnej i 
przemyślanej grze.

Miody wychozoanek Kolejarza — Konenc, który zaawan­
sował z zespołu juniorów do ligowej jedenastki — w akcji. 
Groźni napastnicy wicemistrza Polski, sosnotcieckiej Sta­
li nie potrafili zmusić go do kapitulacji.

X
Nie tylko mię­

dzy sobą, lecz rów­
nież z wiatrem mu- 
siało walczyć prze­
szło stu kolarzy w 
wyścigu „Unii“ — 
„Expressu“ na tra 
sie Poznań—Rogoż 
no—Poznań.

V

Wszystkie wielkopolskie drużyny hokeja na trawie 
uczestniczyły w niedzielę w turniejach otwarcia sezonu. 
W Poznaniu zmierzyły się zespoły Warty, AZS, CWKS.

CWKS zdobywa jedyną niefortunnie puszczoną przez 
warciarza — bramkę.

CpMŚ Nr 85 — słr. 4

Obeszło się bez bramki
AKCJI BYŁO CO NIEMIARA, SYTUACJE PODBRAM- Mniej więcej po pół godzi-

KOWE SYPAŁY SIĘ JAK Z ROGU OBFITOŚCI, BŁYSKA- ny skończyło się: „para“ się
WICZNE PRZERZUTY PIŁKI Aż PACHNIAŁY BRAMKĄ, rozwiała, akcje straciły na
SILNY STRZAŁ WRÓBLA RĄBNĄŁ W POPRZECZKĘ — spoistości. Po przerwie, mimo
WSZYSTKO BYŁO, TYLKO BRAMKI NIE BYŁO. NAWET przeciwnego wiatru, Stalow-
NIE BYŁO PRZYPADKU, KTÓRY SIĘ CZĘSTO NA cy uparcie pchali grę na
BOISKU ZDARZA I NIEKIEDY PIĘKNIE LOKUJE PIŁKĘ bramkę Kolejarza. Chodziło
W SIATCE. przecież o te cenne 2 punkty.

. Kolejarz, no cóż, u siebie w
Kolejarz zaskoczył sosno- bicją. Choć trzeba przyznać, dOmu powinien skrzętnie gro 

wiecką Stal... i nas lotnością, że Stal doi ówny wała kroku ma(jzig punktowy kapitał, 
rzadko widzianą „parą** i am- też znowu ruszył z ca-

jarskiej". A nam serce rosło *3™* impetem; Anioła brylo- 
na widok gry dawno na Dęb- wał ile wlezie, Gogolewski 
cu nie widzianej: nasi szli z strzelał często, Słoma pchał 
ochotą do piłki, akcje ich akcje do przodu — nic nie 
ładne i składne sunęły lawi- pomogło: kończący efekt 0:0. 
ną, tak że defensorzy z So-
snowca mieli pełne ręce (ra- Szkoda, 
czej nogi) roboty. ,••• t. h. n.

TIESS
Boks. I liga: CWKS (W-wa) — 

Sparta (Bielsko) — 18:2; II liga: 
Stal (Łabędy) — Budowlani (Po­
znań) — 14:6, Włókniarz (Kalisz) — 
Brda (Bydgoszcz) — 12:8, Sparta 
(Ziębice) — Gwardia (W-wa)—8:12, 
Stal (Radom) — Gwardia (Łódź) — 
8:10, Concordia (Piotrków) — Stal 
(Mielec) — 9:9, Pafawag (Wrocław)
— ŁKS — 15:5, Budowlani (W-wa)
— Cracovia — 14:6, CWKS (Bydg.)
— Gwardia (Opole) — 18:2.

O awans do II ligi: AZS (Poznań)
— Kolejarz (Kraków) — 18:2, Stal 
(Czechowice) —Polonia (Leszno) — 
15:5, Goplana (Inowrocław) — Bu­
dowlani (Olsztyn) — 13:7, Stal (St. 
Wola) — Stal (Świdnik) — 12:8.

Podnoszenie ciężarów. Międzyna 
rodowy turniej w Moskwie: w. ko 
gucia: 1) Stogow (RFSRR) — 317,5 
kg, 2) Jankowski (P.) — 277,5 kg; 
w. piórkowa: 1) Udodow (RFSRR) 

342,5 kg, 2) Zieliński (P.) — 315 
kg; w. lekka: Chabudinow (RFSRR)
— 357,5 kg, Czepułkowski (P.) — 
>45 kg.

Tenis. Turniej w Nicei — lina! 
gier pocieszenia: Radzio (Polska) — 
Fleury (Francja) — 6:0, 6:1; turniej 
młodzieżowy: 3) Licis (Polska), po 
zwycięstwie nad Serville (Austra­
lia) _ 6:2, 6:3; mlxt: Licis (Pol­
ska), Koehler (NRF) — Metzaer 
(Brazylia) — Moliardi (Francja) — 
2:6, 1:6. ♦

Żużel. I liga: CWKS (Warsza­
wa) _ pnia (Leszno) — 53:19, Gwar 
dia (Bydgoszcz) — Kolejarz (Ra­
wicz) — 54:18, Slęza (Wrocław) — 
Budowlani (Warszawa) — 45:27, Gór 
nik (Rybnik) — Tramwaj ara (Łódź)
- 55:17.
Piłka ręczna. Liga męska: Kole­

jarz (Opole) — AZS (Poznań) — 7:3 
(4:2), Gwardia (Gdańsk) — AKS 
(Chorzów) — 7:2, LZS (Szczepano- 
wice) — Budowlani (Groszowice) — 
5:5, AZS (Wrocław) — Sparta (Sta- 
linogród).

Trzecia kolejka spotkań I ligi piłkarskiej stała na ogół 
na dobrym poziomie i przyniosła wiele niespodzianek. 
Największą była porażka warszawskiego CWKS w Krako­
wie z tamtejszą Wisłą — 0:2. W Opolu chorzowski Ruch 
zdetronizował miejscowych budowlanych z pozycji leade­
ra rozgrywek wygrywając 3:0. Niespodzianką jest również 
łatwe zwycięstwo Górnika Zabrze nad krakowską Gar­
barnią — 4:0 oraz remis sosnowieckiej Stali w Poznaniu 
z Kolejarzem 0:0. W Warszawie miejscowa Gwardia zdo­
była szczęśliwie pierwsze dwa punkty po zwycięstwie nad 
swą bydgoską imienniczką — 2:1, a gdańska Lechia po­
dzieliła się punktami z ŁKS remisując 1:1.

Po porażkach dotychczasowych leaderów rozgrywek przo 
downictwo w tabeli objęła krakowska Wisła przed ŁKS 
i poznańskim Kolejarzem.

Warciarzom
zabrakło
szczęścia...

— Przy odrobinie szczęścia mo­
gli Warciarze wywieźć jeden punkt 
z podwawelskiego grodu — powie­
dział nam obserwator spotkania — 
sędzia Jachczyk.. — Niestety, Woż­
niak tuż przed końcem meczu z 
najdogodniejszego momentu, latał 
nie spudłował.

Warta, mimo że jako całość, ustę 
powała CWKS-owi, podobała się 
blisko 8,tysięcznej widowni. O ile 
w pierwszej części meczu zastoso­
wała zresztą — moim zdaniem — 
nie zupełnie koniecznie grę defen­
sywną — znacznie poprawiła się po 
zmianie pól. Niestety, najsłabszą 
formacją zielonych był atak. Naj­
lepszy był Krystkowiak w bram­
ce, który zbierał oklaski za efek­
towne akcje obronne. Dzielnie mu 
sekundowali: Anioła i Osuch.

Jedynej puszczonej w 27 min. 
bramki „Sztachetka** nie był w sta 
nie obronić. Swoją porażkę może 
Warta usprawiedliwić brakiem Zie 
lewicza, Mazura i Cybińskiego.

Po tym spotkaniu Warta znalazła 
się na 9 pozycji wśród 14 zespołów 
II ligi.

W pozostałych spotkaniach padły 
następujące wyniki:
Marymont — Cracovia 
CWKS (Bydgoszcz) —

Górnik (Radlin)
AKS — Górnik (Bytom)
Górnik (Wałbrzych) —

Stal (Gdańsk)
Sparta (Lubań) — Naprzód
Polonia (Bytom) — Stal (Mielec) 0:0

0:4

0:1
1:1

0:0
2:1

^7^

Koszykówka

Łódź - Poznań 92:76
W rozegranym w Łodzi mię Spośród poznaniaków należy 

dzyokręgowym spotkaniu re- wyróżnić Fęglerskiego (18 
prezentacja tego miasta poko- pkt.), Świerczewskiego (27) i 
nała koszykarzy Poznania 92:76 Malka, najlepszymi zawodni- 
(40:46). ' kami łódzkiego zespołu byli

. r . . , . -, natomiast: Jabłoński (21 pkt),W pierwszej części zawodów Skrzeczkowski (31) , Schmidt 
nieco więcej z gry mają pozna 
niacy. W 2 min. dzięki wejś- ' 
ciom Fęglerskiego i strzałom 
z półdystansu Małka prowa­
dzą oni 7:4, później prowadzę 
nie obejmują łodzianie, ale od 
14 minuty tracą je na rzecz 
gości.

Po przerwie gra jest wy­
równana i przewaga jednej z 
drużyn waha się zawsze w gra 
nicach 3 pkt. Dopiero od 34 
min., kiedy to z boiska scho­
dzi za 5 osobistych Lewan­
dowski a Kalek ma na swym 
koncie 4 przewinienia, lepsi 
kondycyjnie gospodarze uzy­
skują zdecydowaną przewagę.

8

Na piłkarskim froncie
Wielkopolski

Ubiegłej niedzieli na boiskach 
wielkopolskich wszechwładnie pa­
nowała piłka nożna. Ciekawy po­
jedynek pierwszoligowców w ni­
czym nie osłabił zainteresowania 
mistrzowskimi rozgrywkami III li­
gi i niższych klas.

Z uznaniem trzeba podkreślić, iż 
wiele spotkań A-klasowych nie u- 
stępowało zawodom ligi wojewódz­
kiej.

Trudno po dwóch rundach rozgry 
wek ocenić formę poszczególnych 
zespołów. Wydaje się nam, że nie­
które drużyny wystartowały pecho 
wo. Do takich np. należy zaliczyć 
zespół miejscowej Gwardii.

Leszczyńska Polonia, jak na ex- 
Il-ligowców przystało, kroczy na 
czele tabeli. Budowlani, nauczeni 
przykrym doświadczeniem ubieg­
łych lat, z miejsca wystartowali 
pełną parą, podobnie jak znajdują­

ce się w czołówce beniaminki w 
III lidze — Stal — Pomet czy lu- 
bońska Sparta.

Z trzynastu bramek, które padły 
na sześciu boiskach, najwięcej 
strzelono ich w Kaliszu.

Oto wyniki tych spotkań: Budów 
lani (Poznań) — Sparta (Luboń) — 
1:1, Polonia (Leszno) — Start (Ka­
lisz) — 2:0, Stal Pomet — Ostrovia 
— 2:0, Kolejarz (Kępno) — Sparta 
(Mosina) — 2:1, Prosną (Kalisz) — 
Kolejarz (Rawicz) — 4:0, Stella 
(Gniezno) — Gwardia (Poznań) — 
0:0.

W mistrzostwach klasy A naj­
bardziej bramkostrzelne okazały 
się drużyny: Jarocina i Nowego To 
myślą.

Wyniki uzyskane w obu grupach 
są następujące:

Zamiast trójmec2u szermierczego 
rozegrano tylko spotkanie Kole­
jarz — Zryw, gdyż reprezentanci 
opolskiego Zrywu nie stawili się. 
W szabli i florecie mężczyzn wy­
grali Kolejarze 9:7.

We florecie kobiet wygrała Ani- 
szczenteo (Kol) przed Ireną Cho- 
wańską (Zryw) 1 Krzyżostaniak 
(Zryw).

Spośród zawodników wyróżnili 
się Ma tuszkę, Blachowioz i Bur- 
klciak.

MRtltRWOn/lllIf

Wysokie
zwycięstwo AZS-u

Dziesiątka pięściarzy AZS-u za­
notowała na swym koncie jeszcze 
jedno zwycięstwo, które otwiera 
im dragę d*o II ligi. Ich przeciwnik 
— Kolejarz Kraków zaprezentował 
się bardzo słabo na tle dobrze 
przygotowanych akademików. Do­
bra kondycja, szczególnie w o- 
statniej rundzie i lepszy atak zło­
żyły się na to, że akademie^ po­
konali gości 18:2.

Najbardziej podobał się Puk, 
który odniósł zwycięstwo przez 
tko w II starciu nad dobrze noto­
wanym na ringach krajowych Pa­
sławskim. Porywającą walkę sto­
czył również Jaworowicz z agre­
sywnym Grzesiakiem. Słabo nato­
miast walczył mistrz okręgu Swiś. 
Wygrał on spotkanie niejednogłoś- 
nie. Naszym zdaniem walka była 
typowo remisowa.

29 bm. pięściarze AZS-u spotka­
ją się w Elblągu z Turbiną. Bę­
dzie to ich ostatni mecz o wejście 
do U ligi.

Start (Koło) — Kolejarz (P.) 1
Kolejarz (Środa) — Unia (Sw.) 2
Kolejarz (Kai.) — Sparta (Jar.) 0 
Sparta (Wronki) — Warta 3
Sparta (Szam.) — Górn. (Kon.) 2
Kolej. (Jar.) — Bud. (Kalisz) 5
Sparta (Grodzisk) — AZS 4
Kol. (Wągr.) — Sparta (Obom.) 1 
Kolej. (Kość.) — Sparta (P.) t 
Włókn. (Stęsz.) — Kolej. (Piła) o 
Sparta (Opalen.) — Sp. (Bojan.) 3 
Gw. (N. Tom.) — Polonia (Lesz.) 5

Betting
zwycięzcą
kolarskiego wyścigu

Zwycięzcą wyścigu kolarskiego 
Unii i „Expressu“ na dystansie 
100 km został Betting (CWKS) 
3:03.00 godz. przed Wojciechow­
skim (Start Kalisz), Marciniakiem 
(Warta) i Poniedziałkiem (Kolejarz 
Poznań). Pozostałe wyścigi wy­
grali: Wiśniewski — 1:40.00 — w 
kat. III i Skrzypczak (Kolejarz 
Jarocin) w kat. IV,

Halina Beyerówna
— Uprawiałam kilka gałęzi spor­

tu. Początkowo pływałam stylem 
klasycznym. Później — lekkoatle­
tyka (życiowy sukces w tej dy­
scyplinie to HI miejsce w rzucie 
dyskiem na mistrzostwach Polski 
juniorek), piłka ręczna 1 siatków­
ka. Do gry w koszykówkę namó­
wił mnie brat. Pierwsze kroki sta­
wiałam na obozach sportowych w 
Złocieńcu i Zakopanem. Następnie 
grałam w zespole Kolejarza, który 
walcząc w 1950 r. o mistrzostwo 
klasy A zajął III, ostatnie miejsce 
za Wartą i AZS-em.

Wkrótce po rozgrywkach klasy 
A w towarzyskim spotkaniu po­
konałyśmy akademiczki. Dla na. 
szego zespołu był to przełomowy 
moment, a dla znawców kosza — 
sensacja. (Trener Patrzykont, dłu­
go nie chciał uwierzyć w nasze 
zwycięstwo). Dzięki temu sukce-

Sportowcy na ogół niechętnie !°wi nas troskliwą ople-
mówią o szansach. Dlatego ką’ n<* * na postępy nie trzeba 

też przypuszczałem, że pytanie: vl° czeka^- w 1951 r- powołano 
„Jaka będzie ostateczna kolejność ® ?,a obóz Przygotowawczy
na mistrzostwach Europy koszy- pr.zed Akademickimi Mistrzostwa- 
karek?“ sprawi zawodniczce po- „ ?Włata i po raz pierwszy w 
znańskiego Kolejarza — Halinie Ber,lnie na zawodach tych repre- 
Beyerównie dużo kłopotu. Obawa 7ent0wałam barwy Polski, 
tym bardziej uzasadniona, że po- Iłe razy występowała Pani w 
ziom gry w czołówce starego kon-
tynentu wyrównał się, a suprema- , a ,to, pytanle trudno mi od- 
cja niezwyciężonych przez szereg P«wied2,ec- Pan,irtam tylko, że 
lat radzieckich koszykarek stanęła ? , , U do dnła dzisiejszego

jedynie raz nie wzięłam udziału 
nie- W zawodach rozgrywanych przez 

polśki zespół. Przyczyną było nie- 
załatwienie w porę formalności 

wyjazdem za grani-

i pod znakiem zapytania. Rozmowa 
* przybrała jednak zupełnie 
, oczekiwany obrót...

— Pierwsze miejsce chyba ZSRR 
mówi bez namysłu wielokrotna re­
prezentantka Polski. Wprawdzie 
niedawno koszykarki radzieckie 
przegrały z Czechosłowacją, ale 
nie przesądza to wcale sprawy. 
Po meczu trener radziecki wyra­
ził się nawet, że lepiej przegrać

związanych 
cę.

Jak ocenia Pani zamieszczane 
w poznańskiej prasie sprawozda­
nia z zawodów kosza?

Nie są najgorsze, znajomość 
zasad koszykówki wśród dzienni-

teraz niż na mistrzostwach. Nale. karzy sportowych nie jest tak ma- 
zy więc sądzie, ze z porażki wy- ła. jak sie m 
ciągnie ojn ytpaściwe wnioski. Dru­
gie miejsce 
dziemy nat

, - iak s>ę to powszechnie uważa.
Właściwe wnioski. Dni- Trudno zresztą wymagać, aby 

e — CSR, o trzecie bę- każdy sprawozdawca posiadał od 
Wmiast walczyć z Buł- A do Z tajniki wszystkich dyscy- 

garią, a osy gnacie tego celu za- plin Uważam jednakże o koszy-
eTło^S mier7C °d P°myślne- kówt:e się trochę za mało..;

— m 1 jeszcze jedno pytanie, na
mlstrznu Ci,’h*W ostatnim dniu które nie umiało odpowiedzieć 
mLtraostw, kibice będą mogli wiele zawodniczek: „Dlaczego tak
rznrVdf1Ć’pCZy W roli teoretyka mal° kobiet (mało w porównaniu 
czuje się Pani równie dobrze jak do mężczyzn) — uprawia sport?
M • j Piąt" ~ Nie zastanawiałam się „ad ta
ki. A propos tego ostatniego, które sprawą, toteż trudno od razu wv- 
UwX PaniW kraJU ‘ W EUVOpie raerPuMco odpowiedzieć. Wydaje 
walki? “ MJgrozniejsze ry- n,i się jednak, że istnieją 2 zasad-

— w - • n,rze Przyczvny. Po pierwsze —wicz a nJsmnn CZy o’Su,e °‘eSie* mę4czyżnl bardziej od kobiet in- 
nStu-ki w £ ,Dąbrowsk4 1 teresują się sportem (mamy zresz- 
(ZSRW oraT .Ał**ksiejew4 * szer^ wyłącznie męskich dv-
< .MDI) oraz Czeszki i Bulgarki. scyplin), po drugie — silnie zako-
kurentek^C mało, kon* raeniłV się poglądy, które głoszą,
kurentek. Jak zatem wyglądała że kobiecie nie przystoi uprawiać 
droga do uzyskani* takich umie- wyirtu. P J uprawiać
jętnośclT *

Rozmawiał: M. Ł. i



Pracownicy poszukiwani
Maszynista do drukarni potrzebny. Płace znor- 
mowane. Osoby samotne nadeślą zgłoszenia do 
Dyrekcji Zakładu Wychowawczego w Szubi­
nie. K1032
Techników mechaników, techników budowla­
nych z długoletnią praktyką w budownictwie 
oraz blacharzy na roboty aspiracyjno - wenty­
lacyjne poszukuje Przedsiębiorstwo Montażowe 
Urządzeń Spichrzowych w Poznaniu. Zgłosze­
nia w Sekcji Kadr, ul. Słowackiego 13. K1027
150 pracowników fizycznych do robót kolejo­
wych nawierzchniowych przyjmie natychmiast 
Oddział Zmechanizowanych Robót Drogowych 
w Poznaniu, ul. Kolejowa 22, 1 piętro. Wyna­
grodzenie wg obowiązujących na PKP taryfi­
katorów oraz premie i świadczenia. K1025
Starszy oborowy z jednym pomocnikiem do obo­
ry zarodowej potrzebny zaraz. PGR Objezie- 
rze. Zespół Pamiątkowo, pow. Oborniki. 5569g
Inżynierów wzgl. techników mechaników na o- 
pracowania technologiczne — przyj mą zaraz 
Zakł. Prod. Części Zamiennych Poznań, Bałtyc­
ka 52, dojazd zakładowym autobusem. 5475g
Pracowników fizycznych do prac w budownic­
twie poszukuje Poznańskie Przemysłowe Zje­
dnoczenie Budowlane Poznań, Ratajczaka 46. 
Wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego w Bu­
downictwie. K1051
Wysokokwalifikowanych monterów c. o. i wod. 
kan, oraz 4 sprzątaczki i 3 dozorców-portierów 
— przyjmiemy natychmiast. Zjednoczenie In­
stalacji Sanitarnych i Elektrycznych Poznań, 
Kościelna 9 — Dział Zatrudnienia. Wynagro­
dzenie wg stawek w budownictwie. K1046
Kwalifikowanych inżynierów i techników bu­
dowlanych na teren Środy i Wągrowca, wysoko­
kwalifikowanego kierownika na prefabrykację 
oraz majstra prefabrykacji (betoniarza) zatru­
dni Wojewódzkie Zjednoczenie Budownictwa 
Wiejskiego w Poznaniu, ul. Zwierzyniecka 15.

K K1035
Kierownika magazynu (wod.-kan., c. o. i 
elektr.) przyjmie zaraz Wojewódzkie Zjedno­
czenie Budownictwa Wiejskiego Zarząd Robót 
Instalacyjnych w Poznaniu, Droga Dębińska 10. 
Reflektujemy tylko na siły wykwalifikowane. 
Podania kierować pod w. podanym adresem.

______________________ K1062
Wysokokwalifikowanych politurników przyjmie 
zaraz Rzemieślnicza Spółdzielnia Pracy Stola­
rzy w Poznaniu, ul. Kosińskiego 24. K1057
Inżynierów, techników i majstrów branży bu­
downictwa miejskiego, inżyniera, technika me­
chanika do organizacji bazy sprzętu budowla­
nego z praktyką zatrudni w związku z organi­
zacją Zjednoczenia, Zarząd Budowlany w Zie­
lonej Górze, ul. Sulechowska 19. Hotel i stołów­
ka zapewnione na miejscu, dla posiadających 
rodziny mieszkania zapewnione.

Zatrudnimy również wykwalifikowanych mu­
rarzy, tynkarzy, dekarzy oraz pracowników fi­
zycznych niewykwalifikowanych. Wynagrodze­
nie akordowe według układu zbiorowego pracy 
w budownictwie. Hotel Robotniczy i stołówka 
zapewnione na miejscu. K1063
Inżynier elektryk — budowy maszyn z prakty­
ką na stanowisko głównego inżyniera, malarze- 
lakiernicy oraz placowy potrzebni zaraz. Zgło­
szenia przyjmuje sekcja kadr Poznańskich Za­
kładów Silników Elektrycznych Poznań, ul. Ko­
ścielna nr 37. K1059
Rutynowanego oborowego poszukuje Stacja Na­
sienna położona blisko powiatowego miasta. 
Warunki wg układu zbiorowego. Oferty kiero­
wać należy do Biura Ogłoszeń, Świerczewskie- 
go 3, dlą K1048,
Wykwalifikowanych gł. księgowych, z-ców gł. 
księgowych, księgowych kontrolerów znających 
zasady księgowości w P. G. R. poszukuje Zje­
dnoczenie PGR w Gorzowie WIkp. Mieszka­
nie zapewnione. Warunki płacy wg Układu 
Zbiorowego Pracy w PGR. Zgłoszenia kierować: 
Zjedn. PGR w Gorzowie Wlkp„ ul. Teatralna 
nr 26 K1049

.Praca
Rencistka do lekkich prac 
na kilka godzin dziennie po­
trzebna. Poznań. Sienkiewi­

cza 9 m. 6. Zgłoszenia od 
godz. 19. 5545g

Gosposia na stałe potrzebna 
zaraz. Poznań Piękna 44 m 
2.______ 5445g

Fryzjerka potrzebna. Poznań, 
Dzierżyńskiego 98.___ 5442g

Potrzebna na staie pomoc
domowa z gotowaniem. Po­
znań Matejki 66 m. 5. 
____________________ 5564g

Przyjmę posadę organisty w 
okolicy Poznania. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń Świerczewskiego 
3 dla 557lg.

Pomoc domowa do lekarza (2 
osoby) potrzebna. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Swierczewskje- 
go_3, dla 5464g.__ _____

Szewc na stałe potrzebny, 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 5467g.

Przyjmę administrację domu 
Oferty Riuro Ogłoszeń Swier 
czewsktego 3. dla 547 lg.

Panienka lub starsza osoba 
do pomocy w domu potrzeb­
na. Poznań Dzierżyńskiego 
89 warsztat naprawy maszyn 
do szycia. 5485g

Osoba kulturalna do dwoiga 
dzieci (niemowlę i dwulet­
nie) na 8 godzin dziennie po­
trzebna. Zgłoszenia codzien­
nie Od godz. 15—18 Rci- 
cnelt Poznań Winogrady 146 
____ 551 Ig
Ogrodnik samotny doświad 
czony potrzebny do prowadzę 
nia gospodarstwa warzywni- 
CZQ - sadowniczego Wiado­
mość Poznań. Czerwonej Ar­
mii 63 m 16 5533g

Nauka

Tańców towarzyskich uczę 
Poznań Mickiewicza 27 m. 
7. 5324g

Kupno
Samochód DKW kabriolet iub 
Oppel kupię. Kraków ul Bo 
halerów Stalingradu 32 Wła­
dysław Piękoś.________K1038

Kuplę fotel ginekologiczny 
Oferty Biuro Ogłoszeń Swier 
czewskiego3iVa 5706g.__

Kupię lub wypożyczę prasę 
kolankową na bakelit. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3 dla 5433g.
Kuplę silnik elektryczny 
220/380 V 4 KW 1400 obro­
tów. Alojzy Szulc Luboń 4. 
Sobieskiego 99______ 5456g

Kuple gospodarstwo do 4 ha 
blisko stacji kolejowej. 0- 
ferty z podaniem warunków i 
ceny kierować do Biura Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5490g.
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K—7—703

Dywan lub dywanik (pomost)
kupię. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla 5320g

Kupię młocarnię szeroko- 
młotną w dobrym stanie. O- 
pis z podaniem ceny kiero­
wać Bednarek, Chwałkowo, 
pow._Śrem.___________5522g

Kupię altanę iub kiosk. Po­
znań, Dąbrowskiego 30 —
wulkanizacja, tel. 526-86.

 5551g

Psp (suka) ostrego, dużego, 
młodego, lub szczeniaka, e- 
wentuainie kundla (do stró­
żowania) kupię. Swarzędz, Si­
korskiego 5. tel. 183. 5559g

Unieważnia
się zagubiona pieczątkę o 
treści: Rolnicza Spół­
dzielnia Wytwórcza „No­
we Życie" w Potarzycy, po 
wiat Jarocin, poczta Go­
lina. K1039

Motocykl N. S. U. 200 ccm 
sprzedam. Poznań Czajcza 4; 
garaż. 5317g

Dźwigary profil 16 sprzedam. 
Poznań Dąbrowskiego 137.

5321g
Platformę 5 ton. dźwigary 
oraz płyty chodnikowe sprze­
dam. Poznań. Szczepana 11, 
tel. 89-77. 5323g

Sprzedam ul z pszczołami 
względnie same pszczoły. 
Poznań Winogrady, Gromadz­
ka 26. 5325g

Sprzedam spawarkę elek­
tryczną 3Oo Amp. Poznań. 
Jeżycka 48, warsztat. 5326g

Lokomobilę system „Flóther" 
szybkobieżną na 10 Atm., 
rok budowy 1934, 25—30 KM 
w dobrym stanie sprzedam. 
Pleszew, woj. poznańskie, 
skryika pocztowa 12.__5333g

Snopowlązałkę marki „Kor­
nik", stan pierwszorzędny, 
sprzedani. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3, dla 5403g._____
Spacerówkę sprzedam. Po­
znań. Marcinkowskiego 11, 
m. 21. 5407g

Lokale
2 pokoje z kuchnią, komfor­
towe (Jeżyce) zamienię na po 
dobne lub większe (Łazarz). 
Oferty Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego 3, dla 5348g.

Samotna pracująca poszukuje 
pokoju. Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3, dlą 5349g

Pokój umeblowany wynajmą 
pani. Oferty Biuro - Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla_5660g

Zamienię 2 pokojowe, samo­
dzielne mieszkanie z wygoda­
mi, w śródmieściu Łodzi, na 
podobne w Poznaniu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Świerczew­
skiego 3, dla 5479g.

Pokój z kuchnią zamienię na 
takie ssmo stróżostwo nie­
wykluczone. Poznań Zagó­
rze 13 m. 3. 5446g

Zamienię 2 pokoje, na pokój 
z kuchnią samodzielne. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swierczew 
skiego 3, dla 5452g.______

Zamienię mieszkanie 3 poko­
je z kuchnią w Stargardzie 
Szczecińskim, na mniejsze w 
Poznaniu Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5453g.

Samodzielno 2 pokoje z kuch, 
nią. werandą w Puszczyko­
wie, zamienię na podobne w 
Poznaniu Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5J55g.___________________

Samotny rzemieślnik poszuku 
je pokoju wspólnego lub samo 
dzielnego. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 dla 
5328g.

Kupię każdą ilość linek że­
laznych, ocynkowanych. A- 
dres wskaże Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 nr 5563g,

Kupię oponę, jedną względ­
nie dwie 18X550. Kaźmier- 
czak. Poznań Bogusławskie­
go 27 ra. 6a. 5570g

Maszynę do szycia damską i 
krawiecką kupię. Poznań — 
Sołacz, Wielkopolska 7 m. 3.

5351g

Sprzedaż

Wózki dziecięce autka drew­
niane. koszykowe spacerowe, 
czeskie na łożyskach kulko­
wych nowoczesne, drewniane, 
gięte dla bliźniąt oraz lalek 
poleca: H. Świetlik, Poznań, 
Wrocławska 13. 5113g

Motocykl „Horez" 350 ccm. 
sprzedam. Poznań Dolna Wil­
da 6, warsztat motocyklowy.

5235g

Błam z jagniąt, brązowy, 
sprzedam. Poznań - Jeżyce.
Kadłubka 4, ra. 10, 5502g

Wózek koszykowy sprzedam. 
Poznań, Poznańska 20 ra. 2.

5751g

Sypialnię piękną, nowoczesną, 
luksusowo wykonaną sprze­
dam. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla 5806g

Motocykl „Sachs" 100 ccm 
sprzedam Poznań. Słowackie­
go 29 tn. 2. 5405g

Wózki dziecięce, autka drew­
niane, autka koszykowe cze­
skie ceratowe spacerówki.
na łożyskach mebiowe, gięte 
oraz lalkowe, polecają: Bra­
cia Chojnaccy Poznań Wro­
cławska 25. 5489g

Nowy dogeart na gumach 
sprzedam, W. Grząślewlcz.
Śmigiel Ogrodowa 56.

15545p

Sprzedam samochód osobowy 
na chodzie, ogumienie i sil­
nik dobry, Włodzimierz Hucz­
ko Krzyż, ul. Stalina.

15546p

Motocykl „lż‘* 350 ccm no­
wy, sprzedam. Poznań, ul. Po­
wstańcza 1. U wejście, ra. 
16 (przy Rynku Wildeckim).

5638g

Ciągnik gospodarczy, »amo- 
chód „Mercedes V-l70“,
sprzedam Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5647g.
Sprzedam 3 kg lakieru perło­
wego do wyrobu perełek, gu. 
zików. klipsów. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3 
dla 5651g.

Sprzedam '/j ha ziemi. Bartni­
cki Poznań . Spławie Sowice.

5227g

Dźwigary 12-tki 3. 4, 4‘/« m 
sprzedam. Poznań. Dzierżyń­
skiego 79 m. 6. 5296g

Radio uniwersalne 3 zakre­
sowe nowe maszynę do szy­
cia nowa i używaną, silnik 
kajakowy 125 ccm. wózek- 
autko sprzedam Poznań En- 
gla 29 U p. . 5298g

Rowery damski oraz męski 
sprzedam. Poznań, Szama­
rzewskiego 21 tn. 7. 5305g

Akordeon „Weltmeister" 120 
bas. 16 registrów prawie 
nowy sprzedam. Poznań. Ko­
sińskiego 4 m. 22 5307g

Nutrio — dwie trójki 7-mie- 
sięczne i młode sprzedam. 
Poznań • Górczyn. ul. Kńa- 
powskiego 9 ra. 16. 5309g

Sprzedam pralkę akustyczną. 
Poznań Szkolna 7 m 4 wej­
ście z Gołębiej._______ 5312g

Maszyny do szycia „Singer" 
krawiecką i damską (zik- 
zak) sprzedam. Poznań-Gór- 

czyn._ Skargi 7,_____ 5314g

Wózek - autko koszykowy w 
dobrym stanie sprzedam Po- 
znań Lodową 29 m 1. 5315g

Rower „Tourist“ z przerzut- 
ką 2 000 zł sprzedam Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 531Rg.

Dnia 8 kwietnia 1956 
ztnarł po długich 1 cięż­
kich cierpieniach opatrzo 
ny Sakramentami św., 
dziadek i pradziadek śp.

Franciszek

Niewczyk
w 84 roku życia.

Pogrzeb odbędzie się 
w środę dnia 11 bm, o 
godz. 11.30 z kaplicy 
cmentarnej na Jeżycach. 

O czvm zawiadamiają
Szymkowiakowie

Poznań Staszica 22.
5789g

Wielebnemu Księdzu. Przedstawicielom Zrzeszenia 
Prywatnego Handlu Usług, Cechowi Cukierników Przy- 
laciołom, Znajomvm i Krewnym zą *ak liczne oddanie 
ostatniej posługi, śp.

Aleksandrowi Fangratowi
tudzież ra złożone wieńce i kwiaty oraz wyrazy współ­
czucia składamy

serdeczne podziękowanie
5436g tona I córka

Wielebnemu Duchowień­
stwu. Wszystkim Krew­
nym i Znajomym za oka 
ZStje współczucie złożo­
ne wieńce j kwiaty oraz 
liczny udział w pogrzebie 
'•ochąoego męża i ojca 
śp.

Jakuba Wożniaka
serdeczne ..Bóg zapłać" 
składa

łona z dziećmi
Poznań, Wzlotowa 2

55Ó4o

Państwowa Filharmonia w 
Poznaniu, Czerwonej Ar­
mii 81 zakupi

kompletne
ubranie

frakowe o wymiarach: 
szerokość ramion 48—50 
cm długość fraka od koł­
nierza HO—H5 cm. ob­
wód spodni w pasie 110 
cm. K1041

Okagjssl 
Kamienicę wartości 300 
tys. zł spiesznie sprze­
dam, 1/5 część za 30 000 
zł. Czech, Poznań, Jac­
kowskiego 23 m. 2, co­
dziennie po południu.

5558g

Dwa mieszkania po pokoju z 
kuchnia na Jeżycach, zamie­
nię na 2‘/2-pokojowe samo­
dzielne. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 dla 
549 lg.____________ ___

Zamienię pokój z kuchnią, 
stróżostwem. słoneczne, Iron 
towe. wysoki parter, na po­
dobne bez stróżośtwa. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3_dla 5494g.

Zamienię 4l/2-pokojowe mie. 
szkanie z przynaieżnościamii 
przy parku Kasprzaka, na 
dwa mieszkania po 2 pokoje 
z kuchnią samodzielne. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń Swier- 
czewskiego 3_dla _5498g.__

Poszukuję mieszkania 2-po­
kojowego do wykończenia 
lub remontu. Oferty Biuro 0- 
głoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 5499g.

Poszukuję 3-pokojowego mie 
szkania do remontu lub wy­
kończenia. Oferty Biuro 0- 
gioszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 550 lg._____________
Lokal przemysłowy 50 m2 
(gaz, siła, woda) w śród­
mieściu odstąpię. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dia 5508g. ________

Zamienię 2 oddzielne miesz­
kania — 1 pokój z kuchnią 
samodzielne (Łazarz) II pię­
tro. oraz 2 pokoje z łazien­
ką i wspólną kuchnią (Jeży­
ce) 1 piętro, na 3-pokojowe 
samodzielne z wygodami. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń świer- 
czewskiego_8, dla 5516g. _

Pcncistka poszukuje małego 
pokoiku. Ołerty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, dla 
5524g.

2 mieszkania po 2 pokoje z 
kuchnią, samodzielne w śród­
mieściu zamienię na 3-poko­
jowe z przynależnościami, 
tylko w śródmieściu. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 5539g._______

Dwa pokoje z kuchnią samo­
dzielne — centrum — front, 
zamienię na dwa mieszkania 
po pokoju z kuchnią — sa­
modzielne, Oferty Biuro 0- 
głoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 5532g.

K 1006

Samotny inżynier noszukuje 
pokoju (może być wspólny) 
w' Poznaniu lub okolicy. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń. Swier- 
czewskiego_3_dla 5531g.__

Oddam pokój z kuchnią bli­
sko Poznania za zwrotem ko­
sztów remontu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dla 5530g.

Poszukuję pokoju, warunki 
do omówienia (względnie do 
remontu). Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5536g. _____

Kawalera starszego przyjmę 
na pokój może być z utrzy­
maniem. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
5525g. _________________
Zamienię 3 pokoje z kuch­
nią. komfort w Zabrzu, ra 
podobne w Poznaniu lub oko­
licy. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
5440g. ______

Pana przyjmę na wspólny po­
kój. Poznań. Konopnickiej 5. 
m. 6. 5431g

Nieruchomości

Kamienice. wilie, parcele 
domki w różnych dzielnicach 
polecam—poszukuję. Nowak, 
Poznań Czerwonej Armii 26, 
tel. 87-95. 5026g

Parcele, domki, wille, kamie 
nice. kupno sprzedaż zała 
twia solidnie „Union" Poz 
nań Nowowiejskiego ®-

5081g

Parcelę budowlaną. 1000 tnc 
przy parku maltańskim pięk. 
nie położoną sprzeda właści­
ciel. Informacje: Mroczyk Po 
znań Kościuszki 72, tn, 4,

5517g

Parcelę 800 ni«, przy ul. Dą 
browskiego pod budowę dom 
ku jednorodzinnego, sprze 
dam. Poznań Łukaszewicza 
23 m. 7. 5655g

Do nabycia we 
i sklepach MHD

Dnia 25 marca 1958 zasnęła w Panu, opatrzona Sa­
kramentami św., nasza ukochana matka teściowa i bab­
cia śp.

ze Stachowiaków

Wiktoria Wierzbicka
przeżywszy lat 76. ,

Pogrzeb odbył się 27 marca br. r.a cmentarzu Jeżyc­
kim.

Dnia 7 kwietnia 1956 zasnął w Panu opatrzony Sa­
kramentami św., nasz ukochany ojciec teść i dziadek,

P Adam Wierzbicki
przeżywszy lat 71.

Pogrzeb odbędzie się w środę ’1 bm. o godz. 11.50 
z kaplicy cmentarza jeżyckiego.

W ciężkim smutku pogrążeni 
5758g synowie, synowe i wnuki

t
Dnia 9 kwietnia 1956 zmarła po długich 1 ciężkich 

cierpieniach, opatrzona Sakramentami św. nasza naj­
ukochańsza matka teściowa i babcia, śp.

Ludwika Steczkowska
przeżywszy lat 75.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 12 bm. o go­
dzinie 17 z kaplicy cmentarnej w Żabikowie.

W głębokim smutku i żałobie pogrążona

rodzina
5795g

t
Dnia 6 kwietnia 1956 /marł po długich i ciężkich cierpieniach w wieku lat 33 śp.

Julian Szczechowiak
Inżynier - mechanik

W Zmarłym straciliśmy enionego i łubianego kolegę
Cześć Jego pamięcil

Przyjaciele I koledzy
z Poznańskiego Biura Projektów Budownictwa Przemysłowego

w Poznaniu 5690R

Odkąd używam

IMPREGNATORA
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— doskonałego środka do ochro­
ny skóry podeszwowe) przed 
szybkim zużyciem i zniszczeniem
— noszę zelówki jeszcze raz tak

długo jak Ty!
Oszczędzam skórę i pieniądze.Produkuje: Spółdzielnia Chemiczno-Drogistowska w Poznaniu

wszystkich drogeriach 

Hurtowo „Arged"

T£s®3waH3KS£5Sf®a3sa waassarMS t

8 milionów złotych
wygrają w kwietniu grający na loterii pieniężnej 

Na jeden los - dwie wygrane
Kupię natychmiast willę, jed­
norodzinną. cala wolną, z wię 
kszym ogrodem, w okolicy Po 
znania. Pośrednicy wyklucze­
ni. Oferty kierować Maria Ku­
biak. Poznań 2, Poste-resian- 
te. 5623g

Parcelę przy al. Wielkopol­
skiej 2700 m* z zatwierdzo­
nym planem budowy bliźnia­
czego domu. Parcelę przy 
Zbąszyńskiej 1000 m* i przy 
Belwederskiej 1150 m* opar- 
kanione, zadrzewione, uzbro­
jone poleca: Hinc. Poznań, 
Piekary 19. 5335g

Kamienice komfortowe, domy 
handlowe, wille domki jedno­
rodzinne oraz parcele, pole­
ca. poszukuje: Hinz. Poznań, 
Piekary 19. 5336g

Lekarskie
Lekarz - dentysta Jaworowicz. 
przyjmuję przed i po połu­
dniu. Poznań Mickiewicza 24. 
Specj. nowoczesna protetyka 
steeionowa. Protezy w czte­
rech dniach reperacje protez 
na poczekaniu. 4S65g

Zguby
Zgubiłem portfel z dokumen­
tami Stanisław Ginter. Po­
znań. Ostrowska 35. Uczciwe­
go znalazcę proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem. 5578g

Zgubiłam dnia 3 kwietnia br. 
w Poznaniu dowody Kasy Za- 
pomogowo-Pożyczkawej przy 
Bazie Gospodarki Drewnem, 
Tartak w Czerwonaku. Uczci­
wego znalazcę wynagrodzę 
Nowicka. Skoki, pow. Wągro­
wiec. 5366g

Różno

Płomień gazowy w kuchen­
kach powiększam parokrot­
nie przy równoczesnym 
zmniejszeniu zużycia gazu. 
Warsztat Mechaniki „Terrax‘‘ 
Poznań. Kochanowskiego 5.

5509g

Suknie, bluzki i spódniczki 
wykonujemy w krótkim termi­
nie. „Femina", Poznań. Fre­
dry 3, ra. 7. 51630

Piękne nakrycie do chrztu wy 
pożyczę. Poznań, Mickiewi­
cza 20 m. 2. 5627g

Przepraszamy ob. Urszulę Ko­
złowską, zamieszkałą w Czarn 
kuwie, ul. Sikorskiego, za nie 
słusznie rzuconą obelgę. Kry­
styna Wojciechowska i Euge­
niusz Albin zamieszkali w 
Czarnkowie, ul. Szkolna 1.

5443g

Kołdry stare przerabiam, no­
we szyję. Kroczyńska, Po­
znań. Grobla la. 5304g

Artystycznie ceruję wszelką 
garderobę fachowo, szybko. 
Poznań - Łazarz, iingla 11, 
ra. 9. 5311R

Poszukuję wspólnika do ho­
dowli bobrów z gotówką. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 5329g.

Wspólnika z gotówką poszu­
kuję do uruchomienia cegiel­
ni pniowej. Kompletne urzą­
dzenie mechaniczne posia­
dam. Pleszew woj. poznań­
skie, skrytka pocztowa 12.

5332g

Wypożyczam porcelanę, szkło 
na zabawy, uroczystości. Po­
znań, Żydowska 33. 5410g

Zle pali się kuchenka gazo­
wa lub piecyk, zepsute Jest 
żelazko, odkurzacz, lampa, 
maszynka do mięsa, młynek 
do kawy, wyżymaczka lub 
inny sprzęt domowy a chcesz 
zreperować. telefonuj: Po­
znań tel. 97-04 od godz. 9 
do 18. 5234g

Domki Jednorodzinne buduję, 
remonty mieszkań wykonuję. 
Edmund Bączkowski, budow­
niczy. Poznań Kasprzaka 4. 
m. 1. 5512g

Dnła 8 kwietnia 1956 zmarł po tlężkich cierpieniach 
śp.

inż. Julian Szczechowiak
były współzałożyciel I długoletni współpracownik 1 

Zakładu „Espeges"
W Zmarłym straciliśmy wybitnego specjalistę dźwi­

gowego i niezapomnianego kolegę.
Pogrzeb odbędzie się dzisiaj, we wtorek, o godz. 

14.30 z kaplicy cmentarnej na Dębcu przy ul. Blusz­
czowej.

Koledzy I współpracownicy
Poznań. Crudztenlec 66 5784g

Dnia 7 kwietnia 1956 zmarł mój drogi mąż. nasz n- 
kochany ojciec, teść, brat, szwagier wuj i nigdy nie­
zapomniany, najdroższy dziadunio śp.

Tomasz Pogorzała
Pogrzeb odbędzie się w środę 11 bm. o godz. 18 na 

cmentarzu parafialnym w Starołę:e.

W smutku pogrążone
żona z dziećmi i rodzina

Poznań Gdynia. Londyn Chicago. 57l5g

t
Dnia 8 kwietnia 1956 r. zmarł po krótkich cierpie­

niach. opatrzony Sakramentami św., mój ukochany 
mąż nasz drogi ojciec, teść i dziadek przeżywszy lat 
70. śp.

dr Karol Rzyski
lektor W. S. R w Poznaniu b. długoletni profesor 

Gimn. im. Karola Marcinkowskiego

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 12 bm. o godz. 
14.30 z kaplicy cmentarza na Jeżycach.

W głębokim smutku pogrążeni 
żona, dzieci, wnuki I rodzina

Poznań ul Poznańska 50 ra. 4, 5799g

Oidi Nr 8S Str. S



Fot. „Głos"

iówta feśwswsf...1 Poznański IMR
stów, których kwalifikacje są lokalach rozrywkowych. Brak 

jest wzdłuż trasy punktów 
opieki nad kierowcami (zwła 
szcza dotyczy to PKS-u), kie­
rowcy nie zawsze otrzymać 
mogą w przydrożnych gospo­
dach chłodzące napoje bez­
alkoholowe, zmuszeni są więc

bardzo niskie.
O zaopatrzeniu technicz­

nym rolnictwa mówił ob. 
Mańczak z zespołu PGR O- 
leśnica. Zespół otrzymał 
przyczepę bez żarówek i nie 
może jej obecnie zarejestro­
wać, gdyż bez świateł nie mo- •zaspokoić pragnienie, piwem, 
że ona wyruszyć w teren. Po- większość wypadków spo- 
dobny wypadek zdarzył się w wodowana jest nadmierną 
Oleśnicy, gdy otrzymano no- szybkością, nieprzepisowym 
wy „Ursus", którego głowicę ścinaniem zakrętów i lekce-

obowiązujących 
Sprawcami wielu 1 
są traktorzyści,

500-lecie
SZAMOTUŁ

16 i 17 czerwca, to termin 
uroczystego obchodu 500-le- 
cia istnienia Szamotuł.

W pierwszym dniu odbę­
dzie się specjalna sesja MRN 
i PRN, otwarcie wystawy re­
gionu szamotulskiego oraz 
koncert, którego program o- 
bejmie utwory kompozytora 
XVI wieku — Wacława z 
Szamotuł. Drugi dzień obcho 
du zostanie uświetniony kier­
maszami, capstrzykiem, po­
kazami zespołów regional­
nych i artystycznych, zaba­
wy oraz wystawieniem sztuki 
pt. „Wesele szamotulskie".

Do 16 czerwca prof. Woj­
towicz skończy pomnik Wa­
cława z Szamotuł, a w dniach 
obchodu ukaże się przewod­
nik szamotulski. Komitet ob­
chodu wprowadził stałe audy­
cje o przeszłości Szamotuł, 
które wygłasza miejsoowy ra­
diowęzeł — w środę o 16.50, 
a w czwartek o 6.40.

Celem nadania miastu e- 
stetycznego wyglądu przepro 
wadzi się m. in. liczne prace 
brukarskie i tynkarskie.

(S.H.)

trzeba było natychmiast spi- ważeniem 
łować, aby uruchomić motor, przepisów.
Dużo gorzkich słów padło nieszczęść 
również pod adresem „Sta- którzy nie mają uprawnienia 
rów", w których hamulce źle do prowadzenia pojazdu na 
działają. drogach publicznych. W wie-

Kierowca PZGS-u Wągro- łu wypadkach winę ponoszą 
wiec — Maciejewski i PKS kierownicy zakładów pracy, 
Wągrowiec —, Lewandowski czy zespołów PGR, zmusza- 

gaństwa drogowego i nieprze- poruszyli ważny problem bra- jąc traktorzystów do wyjaz- 
strzegania obowiązujących ku opieki nad kierowcami na du na drogę publiczną. Oni 
przepisów. Ta akcja uświada- dalekich trasach. W hotelach to pociągani będą do odpo- 
miająca idzie w parze z spe- brak jest często miejsc noc- wiedzialności karnej, żaden 
cjałnymi konferencjami, or- lęgowych, toteż śpią oni nie- zakład nie jest również upo- 
ganizowanymi przez wydzia- raz w szoferce, lub z koniecz- ważniony do wydawania za- 
ły komunikacji i Inspektorat ności — przepędzają noce w 
Kontroli Ruchu Drogowego

XX7 ostatnim okresie poru-
’ ’ szaliśmy często na ła­

mach „Głosu" problem chuli-

dla rolnictwa
Podstawowym zadaniem roinictwra w naszej Pięciolatce gospo­

darczej jest zwiększenie produkcji roślinnej o 22 proc, i pro­
dukcji zwierzęcej o 28 proc, w stosunku do roku 1955. Zadanie to, 
choć niełatwe, jest najzupełniej realne. Wszystkie instytucje 
współpracujące, a w pierwszym rzędzie zakłady naukowo-ba­
dawcze, muszą więc dełożyć starań w kierunku stworzenia rol­
nictwu odpowiednich warunków. Jednym z tych warunków jest 
zwiększenie mechanizacji podstawowych prac, co ze względu na 
chroniczny brak ludzi w PGR-ach i spółdzielniach produkcyj- 
nych, ma bardzo ważne znaczenie.

W tym celu właśnie powołany został niedawno w Poznaniu In­
stytut Maszyn Rolniczych. Pracownicy naukowi tegoż Instytutu 
prowadzą szereg badań polowych przy zastosowaniu różnych ma­
szyn i narzędzi rolniczych. Stwierdzono m. in. na podstawie wielu 
doświadczeń, że przy zastosowaniu odpowiednio głębokiej orki 
lub orki z pogłębiaczem, wzrost zbioru buraka cukrowego docho­
dzi do 100 q z ha.

Nowe apteki
Poznańskie Przedsiębior­

stwo Aptek, realizując swoje 
plany rozbudowy sieci aptek 
uruchomi jeszcze w bieżącym 
roku 4 nowe apteki o pełnym 
zakresie działania. Apteki te 
zostaną otwarte: Poznań-Ju- 
nikowo (ul. Ziembicka), gdzie 
równocześnie czynny będzie 
nowocześnie urządzony ośro­
dek zdrowia; w Rydzynie 
pow. leszczyńskiego; w Wieli­
chowie pow. kościańskiego o- 
raz we Wrześni. Ze wspom­
nianych — dwie apteki, a 
mianowicie w Rydzynie i we 
Wrześni oddane zostaną do 
użytku w terminie do czerw­
ca br.

Niezależnie od uruchomie­
nia nowych aptek PPA pro­
jektuje rozbudowę sieci punk 
tów aptecznych. Będą one 
zakładane przede wszystkim 
w środowiskach wiejskich.

(łk)

przy Komendzie Woje wódz 
kiej Milicji Obywatelskiej we 
wszystkich miastach powia­
towych dla kierowców i kie­
rowników baz transporto­
wych. Chodzi o nawiązanie 
bezpośredniego kontaktu u- 
żytkowników dróg publicz­
nych z organami kontrolny­
mi, omówienie przyczyn wy­
padków drogowych i łamania 
przepisów oraz... szczere „wy­
garnięcie" sobie nawzajem 
wszelkich żali i pretensji.

Jedna z takich konferencji od­
była się ostatnio w Chodzieży 
(na zdjęciu). Poprzedziły ją roz­
prawy Kolegium Orzekającego, 
rozpatrującego przestępstwa dro- 
gove. Tak więc za prowadzenie 
mdtocykla w stanie nietrzeźwym i 
z nieważnym dowodem rejestra­
cyjnym skazano Alojzego Mruka z 
Zacharzyna na 790 zł grzywny. Za 
jazdę z nadmierną szybkością i co­
fanie lewą stroną ulicy wyrok 
1 miesiąca pracy poprawczej z po­
trąceniem 20*/» poborów otrzymał 
kierowca Poznańskich Okręgo­
wych Zakładów Tuczu Przemysło­
wego Jan Stachowiak, 150 zł grzy­
wny zapłacił dr Jerzy Frita z Lecz 
nicy Zwierząt w Szamocinie za 
nadmierny luz w kierownicy.

W czasie konferencji po­
wiatowych kierowcy dużo 
mówią o swych bolączkach. 
Andrzej Janiszewski z POM 
Margonin stanowczo doma­
gał się szkolenia zawodowego, 
które podnosi kwalifikacje 
kierowców. Czyniono już w 
iym kierunku starania w Po­
wiatowym Zarządzie Ruchu 
Drogowego, w Wydziale Ko­
munikacji WRN, jednak jak 
dotychczas, bezskutecznie. 
Szkolenie takie jest koniecz­
ne zwłaszcza dla traktorzy-

Znowu chuligani
Przed Kolegium Orzekającym 

przy MRN w Obornikach stanęła 
trójka chuliganów, którzy, będąc 
w stanie nietrzeźwym, pobili trzech 
pracowników Powiatowego Zarzą­
du Łączności.

Za wybryki te ukarano: Czesła­
wa Gramza i Teodora Zagrodnika 
6 tygodniami pracy poprawczej, a 
Mariana Bednarza — grzywną w 
wysokości 150, — zł. (J. Z.)

KALISZ: Wolność — „Ku­
chenne schody", Stylowe — 
„Mordercy są wśród nas“; 
OSTROW: Przodownik — „O- 
krutne morze", Słońce — „Ta­
ta, mama, gosposia i ja"; 
GNIEZNO: Polonia — remont; 
GNIEZNO: Lech — „Prywatne 
życie Henryka VIII"; LESZ­
NO: Sportowiec — „Spotkania 
warszawskie"

Teatry w Poznaniu:

Opera — wtorek „Bunt ża­
ków", środa — „Pan Twardow­
ski", czwartek — „Cyganeria", 
piątek — „Jezioro łabędzie", 
sobota — „Rigoletto", niedziela 
— „Baron cygański", Polski — 
wtorek — nieczynny, środa, so­
bota, niedziela — „Intryga i mi 
łość", czwartek i piątek — 
„Cyd", Nowy — wtorek — nie­
czynny, od środy do niedzieli — 
„Lato", Teatr Sótyry — od 
wtorku do niedzieli — godz. 20 
„Achilles i panny" (w środę 
teatr nieczynny), Lalki i Akto­
ra — wtorek i środa — godz. 11 
„Bajki i ballady" (przedstaw, 
zamknięte), czwartek — g. 16.30 
„Kichuś" (przedstaw, zamknię­
te), piątek, .sobota i niedziela- 
godz. 16.30 „Bajki i ballady"

Kina
Apollo — g. 9, 11-30, 14.30, 17 

i 19.30 „Sprawa pilota Maresza"

(od 12 lat), Bałtyk — g. 10, 12.30, 
15, 17.30 i 20 „Sprawa pilota Ma­
resza", Muza — od g. 10 „Na­
rzeczona dżigita" (od 12 lat), 
Warta — g. 10 — dokumentalno- 
dodatkowy, godz. 11, 12 i 13 „O 
kaczce-plotce" (dla dzieci), od 
godz. 14 do 20 „376 dni na dry­
fującej krze", Piast — g. 17 i 19 
„Sól ziemi" (od 12 lat), Hutnik 
w Antoninku — g. 17 i 19 „Ko­
chajmy własne żony" (od 14 
łat), Fotoplastikon — od g. 10 
„Tyrol w zimie"

Radio
PKO<IBAai i

Fala 1J« Ki

12.30 — polskie melodie ta­
neczne, 13 — dla wsi, 13.10 — 
dla klas V —VII, 15.30 — nia 
dzieci, 16.05 — aud. historycz­
na, 16 20 — muzyka, 17 — z ży­
cia Związku Radzieckiego, 17.30 
— koncert ork. mandolinistów,
18 — muzyka organowa Mozar­
ta, 18.20 — książki, które na was 
czekają, 18.50 — odpowiadamy 
słuch, w sprawach międzynar.,
19 — koncert, 19.40 — muzyka 
rozrywkowa, 20.25 — koncert 
symfoniczny, 21.30 — „Bajki i 
uśmiechy" — wiersze St. Ziem- 
bickiego, 21.40 — piosenki ra­
dzieckie, 22 — muzyka tanecz­
na

Wiadomośęi: 5.05, 6, 7, 8, 8.30, 
12.04, 16, 20 i 23
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1410 nowych 
czytelników

Do ^konkursu wiejskich czy­
telników przystąpiło w pow. 
szamotulskim 28 gromad, 85 
wsi, 16 PGR-ów, 34 spółdziel­
nie produkcyjne i 2 POM-y. 
W okresie konkursu rozwija­
ją działalność 84 zespoły czy­
telnicze i 64 samokształcenio­
we. Dużym osiągnięciem jest 
zwerbowanie 1410 nowych 
czytelników.

Komisja Kultury Prezy­
dium PRN, doceniając zna­
czenie konkursu, wezwała do 
współzawodnictwa w tej dzie 
dżinie Komisję Kultury w 
Nowym Tomyślu oraz posta­
nowiła udzielić pomocy ze­
społom czytelniczym. (S. H.)

świadczeń, że pojazd jest w 
złym stanie technicznym, ale 
upoważnia się kierowcę do 
prowadzenia pojazdu i wy­
jazdu w teren.
.W dyskusji kierowcy poru­

szyli rć?/nież nie zawsze po­
prawne zachowanie się funk­
cjonariuszy MO. Przykładem 
tego jest m. in. punkt kon­
trolny w Pile, gdzie kierow­
cy czekają po pół godziny na 
sprawdzenie dokumentów, a 
następnie żąda się od nich, 
aby sami przychodzili je od­
bierać do budki na punkcie 
kontrolnym. (V)

Młodzież
czeka 3 lata

Ruch modelarski w Wągrowcu za 
początkowali w 1950 r. uczniowie 
Liceum Ogólnokształcącego — Ja­
nicki i Szuba. Przy współudziale 
Dyrekcji Liceum, Janicki założył 
szkolne koło Ligi Lotniczej, a Szu 
ba naprawił dach zniszczonego ba­
raku i poprowadził w nim zajęcia 
praktyczne. Młodzież żywo zainte­
resowała się modelarstwem. W ro­
ku 1953, w zawodach okręgowych, 
na 21 zespołów, modelarze Wągrów 
ca zajęli 9 miejsce. Sukces ten, to 
zasługa: Władysława Puceka, Józe 
fa Pachockiego i Jana Malengow- 
skiego.

Był to dobry początek i zara­
zem... koniec wągrowieckiego mo­
delarstwa. Lokal, w którym znaj­
dowała się modelarnia, zajęło bo­
wiem Liceum Ogólnokształcące, a 
Liga Lotnicza 1 Morska — włączo­
na do Ligi Przyjaciół Żołnierza — 
nie znalazła w nowej organizacji 
warunków do pracy.

Młodzi modelarze postanowili jed 
nak prowadzić walkę aż do skut­
ku. Monitowali w Zarządzie Powia 
towym LPŻ o otworzenie modelar 
ni, 'prosili o interwencję czasopis­
mo „Skrzydlata Polska", poruszyli 
sprawę na I konferencji powiato­
wej LPZ, Na konferencji tej prze­
wodniczący PPKF — ob. Ziółkie- 
wicz i profesor Michał Kozak o- 
trzymali od przedstawicieli MRN 
przyrzeczenie pomyślnego załatwię 
nia sprawy.

Do dzisiaj modelarni jednak nie 
otworzono.

W styczniu br. odbył się II Zjazd 
Powiatowy LPZ, na którym jesz­
cze raz poruszono kłopoty wągro- 
wieckich modelarzy. I znowu po­
płynęły piękne zobowiązania i za­
pewnienia, że modelarnia zostanie 
uruchomiona w lutym br. w Domu 
Kultury przy ul. Kościuszki. Minął 
luty i marzec, a o modelarni za­
pomnieli ci, którzy zapewniali po­
moc w jej organizowaniu.

Nie zapomnieli tylko młodzi en­
tuzjaści lotnictwa, którzy pytają — 
jak długo jeszcze trwać będzie ta 
nie bardzo pedagogiczna historia?!

(Kdw)

Powiatowe
seminarium
dla bibliotekarzy

W Krotoszynie zorganizowano se 
minarium powiatowe dla kierownl 
ków bibliotek, punktów bibllotecz 
nych oraz gromadzkich, wiejskich 
i przyzakładowych świetlic powia­
tu krotoszyńskiego. Zebrani brali 
żywy udział w dyskusji, przy czym 
na wyróżnienie zasługiwały wypo­
wiedzi kierowniczek bibliotek — 
Stanisławy Kaźmierczak, Reginy 
Głowackiej, tlaliny Drobniak i Ire­
ny Lipińskiej.

Seminarium, dzięki rozszerzone­
mu, w porównaniu do ub. roku — 
zakresowi zagadnień oświatowych, 
dało uczestnikom możność podnie­
sienia kwalifikacji zawodowych.

’ (fk)

/Va marginesie

Pługi ciągnikowe, o dotychczasowej słabej konstrukcji, unie­
możliwiały bardzo często odpowiednią orkę. Instytut Maszyn Rol­
niczych zajął się udoskonaleniem i wzmocnieniem pługa PC-l 
(zdjęcie 1), dzięki czemu można nim teraz orać według wymagań 
nowoczesnej agrotechniki. Udoskonalony pług ma jeszcze i tę za­
letę, że zamiast, jak dotychczas — dwóch pracowników — obsłu­
guje go sam traktorzysta, przy pomocy widocznych na zdjęcia 
dźwigni mechanicznych.

Podobnie rzecz się miała z pługami dla Zetorów. Obsługiwało 
je również dwóch ludzi — traktorzysta i jego pomocnik. Obec­
nie, po zmianie konstrukcji tego pługa i urządzeniu zawieszają­
cym (zdjęcie 2), uruchamia go sam traktorzysta, posługując się 
dźwigniami hydraulicznymi.Łączą teorię 

z praktyką
Uczniowie Zasadniczej 

Szkoły Metalowo-Odlewni- 
czej w Wągrowcu poszerza­
ją zakres swych kwalifikacji 
zawodowych podczas zajęć w 
kółku postępu technicznego. 
Koło powstało z inicjatywy 
ZMP, przy poparciu kierow­
nictwa szkoły i Dyrekcji O- 
kręgowej Szkolenia Zawodo­
wego w Poznaniu.

Zajęcia przeprowadzane są 
raz w tygodniu pod doświad­
czonym okiem kierownika 
warsztatów Floriana Nitki i 
nauczyciela Dalki. Uczniowie 
pracują w halach, mają więc 
do dyspozycji wszystkie na­
rzędzia i maszyny. Wykonu­
ją m. in. pomoce naukowe o- 
raz pracują nad zastosowa­
niem pomysłów racjonaliza­
torskich.

Do kółka postępu technicz­
nego należą najzdolniejsi 
uczniowie, którzy chcą jak 
najlepiej opanować swój za­
wód. Ostatnio członkowie 
kółka wystąpili z inicjatywą 
zorganizowania punktu sa­
mochodowego, co znalazło 
poparcie kierownictwa szkoły. 
Uczestnicy kursu opłacą tyłko 
koszty egzaminów i paliwa 
potrzebnego do przeprowa­
dzania praktycznych zajęć.

(Kdw)

wiosennej kampanii siewnej.

Członkowie brygad polowych w niektórych spółdzielniach produk- 
jnych powiatu krotoszyńskiego zdradzają przed siewami silny p o- 

i ą g do sklepów GS-owskich i „ciągu ą“ z butelek, podczas gdy
ciągniki czekają...

Rys. H. Derwicł

Sprawa właściwego zagospodarowania łąk i co się z tym wiąż 
Ich wydajności, znajduje się w centrum uwagi Instytutu Maszy 
Rolniczych. Brak nam było dotychczas stosownych pługós 
takich, które by orząc łąkę, odpowiednio odwracały skibę. V 
warsztatach IMR.u skonstruowano kilka prototypów ulepszoncg 
pługa łąkowego PŁC-1, które na obszarze 400 ha łąk, w kilk 
spółdzielniach produkcyjnych zdały egzamin na piątkę. Na zdj« 
ciu 3 widzimy jeden z prototypów podczas próby. W bieżący: 
roku rolnictwo otrzyma pierwszą serię nowych pługów łąkt 
wych.

Zagospodarowanie łąk i zwiększenie wydajności sh.na po 
także konieczność mechanizacji prac przy zbiorach. Wici 
dzo wiele mieliśmy bewiem wypadków, że na dużych kc 
sach łąk dokonano skoszenia trawy, a z braku rąk do pra 
zdążono zebrać siana. W zaszłym roku przeprowadzono w 
darstwie Racot (pow. Kościan) pierwsze próby z prototypi 
chanicznego zbieracza-ładowacza do siana. Bo ciągnika 
mochodu przyczepiona jest grabiarka z transporterem, kt. 
daje siano na platformę, jak to widzimy na zdjęciu 4. o 
dwóch ludzi — traktorzysta i jego pomocnik, układający s! 
przyczepie. Już wkrótce rozpocznie się seryjna produkt 
zbieraczo-ładowaczy, co nie tylko przyspieszy zbiory siana 
co jest niemniej ważne — ułatwi pracę ludziom.

Tekst i zdjęcia:
Mgr inż. E. KOŁO!


